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NOWY JORK (PAP)
Wczoraj w nocy obalony został w Dominikanie rząd

Balaguera. W związku z burzliwymi demonstracjami lud
ności, jakie miały przedwczoraj miejsce w stolicy kraju —

Santo Domingo, prezydent Balaguer ustąpił z zajmowane
go stanowiska, a władzę przejęła junta wojskowa.

Ulice Santo Domingo pa
trolowane są przez silne pa
trole wojska i policji. Radie
dominikańskie ogłosiło ape!
do ludności z prośbą o do
starczenie krwi dla przeby
wających w szpitalach ofiar
krwawych starć z policją. W
wyniku szarży policji i woj
ska na tłum demonstrantów
zabitych zostało 5 osób, a po
nad 30 odniosło rany.

Jak wiadomo, Balaguer ob
jął władzę w Dominikanie w

maju ub. roku, po zamordo
waniu wieloletniego dyktato
ra tego kraju Rafaela Tru
jillo.

zbrojnych,
którego li
się przede
oskarżając

o losie dowódcy sił

generała Echayarria,
stąpienia domagało
wszystkim lotnictwo,
go o plany utworzenia dyktatu
ry wojskowej. W każdym razie

Echayarria pierwszy poinformo
wał dziennikarzy o rezygnacji
Balaguera po długim posiedzeniu
rady państwa, zwołanym w nocy
z wtorku na środę.

Według nie potwierdzonych do
niesień, trzech członków dawnej
rady państwa zostało aresztowa
nych.

ORGAN KOMIIETU WOHWÓDZKIEGO POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PAR Tl IR08OTNIC7EJ

Przed 17 laty
Armia Radziecka
ocaliła dla kulłury polskiej

*

*

WASZYNGTON (PAP)
Rzecznik departamentu stanu

USA oświadczył, że sytuacja w

Dominikanie jest „płynna” i po
wstrzymał się od komentarzy na

ten temat.

prastary Kraków
sił zbrojnych Domini-
szefowie sztabów armii

Minister

kany oraz

lądowej, marynarki i lotnictwa

opublikowali w środę wspólne o-

Iwiadczenie wyrażające całkowi
te poparcie dla cywilno-wojsko-
wej junty, która objęła władzę
w Republice. Komunikat zawiera

uroczyste zapewnienie, dotyczą
ce przeprowadzenia wyborów,
„kiedy w kraju przywrócony zo
stanie ład, a partie polityczne
wykażą, iż rzeczą konieczną jest
unikanie zamieszek”.

Junta, która przejęła władzę w

Dominikanie, składa się z trzech

wojskowych (major Wilfredo
Medina Natal, pułkownik Neil
Rafael Selja i kontradmirał En-

rlque Valdez Vidaurre) i czterech
osób cywilnych — w tym dwóch
członków dotychczasowej rady
państwa, znanych przemysłow
ców i dwóch urzędników z okre
su rządów dyktatora Trujillo.

Depesze z Santo Domingo pod
legają cenzurze 1 nie wspominają

Adenauer

wybiera się do Berlina
BONN (PAP)

! Zapowiedziano tu, że kan
clerz NRF Adenauer złoży 25
stycznia oficjalną wizytę w

Berlinie zachodnim.

i
:Ś:

Mr>a

>■■■

te

s i

'♦i

W

H
*x - ■■■ .

Rok 1962
w pracy posłóui

Ziemi Krakowskiej
(Inf. wł.) Pierwsze w tym roku zebranie Zespołu Po

słów Ziemi Krakowskiej, zorganizowane wczoraj pod prze
wodnictwem posła Lucjana Motyki w Woj. Komitecie
Frontu Jedności Narodu, poświęcone było omówieniu
dwu zagadnień: dotychczasowej pracy terenowej posłów
1 Zespołu oraz ustaleniu programu na br.

Od początku kadencji tj. od
16 kwietnia do 30 listopada
ub. r. posłowie Ziemi Kra
kowskiej odbyli 301 spotkań
ze swymi wyborcami, uczest
niczyli w blisko 400 różnych
naradach aktywu wojewódz
twa oraz interweniowali w

blisko 2.280 sprawach.
Zadania tegoroczne omó

wiono na tle planu gospodar
czego regionu krakowskiego.

rozprzestrzenia się
WARSZAWA (PAP)

Epidemia grypy rozprzestrzenia
Hę na coraz dalsze rejony kraju.

Coraz więcej przypadków choro
by notuje się w województwach:
białostockim, lubelskim, kieleckim

i wrocławskim. Na Rzeszowszczyż-
nie do 16 bm. zarejestrowano po
nad 16 tys. zachorowań. W Rzeszo
wie i Mielcu ogłoszono stan epi
demiczny — zwiększono liczbę le
karzy do walki z grypą, liczbę sa
mochodów rozwożących lekarzy do
chorych oraz wprowadzono sprze
daż leków przeciwgrypowych w

kioskach „Ruchu”.
Na^ilend-e zachorowań wśród

dzieci obserwuje się również w

Warszawie. Notuje się także wię-
niż dotychczas poważnych po

wikłań pogrypowych, zwłaszcza

anginy. Nastąpił znowu wzrost za*

c orowań — do ponad 16 tys.
dzienne e.

12^4 W°-’ 1>ozna”tskim w dniach od
do u bnK zachorowało ponad
ys. osób, w Kato wiekiem, mi-

Pewnej poprawy notuje się
w dalszym ciągu przeciętnie ponad

ys. przypadków dziennie.

Gizenga
zwraca się do obrońców

Jak podaje AFP, Gizenga
zwrócił się do dwóch adwokatów

egipskich z prośbą, by podjęli
5 ? jego obrony. Po otrzymaniu

stu Gizengi obydwaj adwokaci

Wyrazili zgodę. Mają się oni udać
w najbliższym czasie do Konga,
aby spotkać się z Gizengą. We
wtorek wieczorem wysłali oni

e egram do sekretarza general
nego ONZ U Thanta z prośbą o

informacje co do losu Gizengi.
Adwokaci zapytali U Thanta, czy

izenga jest aresztowany, przez
kogo, gdzie się znajduje i jakie i
oskarżenie wysunięto przeciw I
niemu. I

W dyskusji posłowie zwracali
szczególną uwagę na po
trzebę szybkiej likwidacji
dysproporcji między po
wiatami zacofanymi gospo
darczo a reśktą woje
wództwa, na kapitalne zna
czenie pełnej realizacji za
mierzeń planowych — m. in.
w zakresie produkcji, bu
downictwa i rozwoju usług
dla ludności.

Fodjęto kilka decyzji, któ
re ułatwią Zespołowi Posel
skiemu i wszystkim jego
członkom pełnienie powin
ności poselskich. Tak więc,
niezależnie od kwartalnych
posiedzeń zespołu, w okrę
gach odbędą się w tym roku
3 spotkania tamtejszych po
słów z przewodniczącymi pre
zydiów PRN j prezydiów PK
FJN poświęcone najważniej
szym problemom w życiu
tych terenów. W I kwartale
roku przewiduje się na tere
nie województwa (bez Krako
wa) 180 spotkań poselskich.
Każdy z posłów weźmie w

tym czasie udział co najmniej
w dwu spotkaniach.

Dużą rolę w koordynacji
prac będą niewątpliwie od
grywać powołani na wczoraj
szym posiedzeniu tzw. orga
nizatorzy pracy poselskiej w

okręgach wyborczych. (D)
W połowie marcT^wleneffie

Obrady
Komitetu

Rozbrojeniowego
NOWY JORK (PAP)

Dnia 17 bm. przedstawiciel
ZSRR przy ONZ, Wiceminister
Walerian Zorin i przedstawi
ciel USA, Adlai Stevenson
przesłali do sekretarza gene
ralnego ONZ, U Thanta,
wspólny list, w którym poin
formowali go o podjętej w

wyniku konsultacji między
rządami tych dwóch państw,
jak i rządami innych człon
ków Komitetu Rozbrojenio
wego decyzji rozpoczęcia ob
rad Komitetu w dniu 14 mar
ca br. w Genewie.
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Piękna pogoda, słońce

i śnieg... wymarzone wa
runki dla wczasowiczów

spędzających urlop w

Karkonoszach.

CAF — fot. Wołoszczuk

Zespół „Los Paraguayos"
przybył do Polski

WARSZAWA (PAP)

występach w Londynie i Pa-

17 bm. przybył do Polski

Alberto del Parana i jego

Po

ryżu
Luis

zespół, występujący jako kwar
tet wokalny „Los Paraguayos”.

Ten słynny zespół paragwajski,
który osiągnął już duże sukcesy
na estradach światowych, rozpo-

cznie swe tournóe po naszym kra
ju od Rzeszowa: Następnie odwie
dzi kolejno: Łódź, Warszawę (2!
i 29. I.), Radom, Kraków, Kato
wice, Dąbrowę Górniczą, Szcze
cin i na zakończenie Gdańsk.

(Inf. wł.) Wczorajsza uroczysta sesja Wojewódzkiej
Rady Narodowej, Rady Na rodowej m. Krakowa 1 Dziel
nicowych Rad Narodowych naszego miasta poświęcona
była XVII rocznicy wyzwolenia i ocalenia naszego mia
sta. W Teatrze im. Słowackiego za stołem prezydialnym
zasiedli m. in. I sekretarz KKM PZPR tow. Andrzej
KURZ, wiceprzewodniczący Rady Narodowej m. Krakowa
Edward GÓRA i Jan GARLICKI, posłowie Ziemi Kra
kowskiej i miasta Krakowa, Bolesław DROBNER, Franci
szek GESING, prof. dr Kazimierz LEPSZY, konsul
Związku Radzieckiego w Krakowie M. P. WOŁKOW.

IHo posSeeszefeaSu KEBIM

omauiano i

Prezydium uroczystej
akademii w Teatrze im.

J. Słowackiego.

Fot. A. Piotrowski

Sesję otwiera przemówię- zbrojnych Związku Radziec-
niem wstępnym wiceprzewod
niczący Rady Narodowej m .

Krakowa E. Góra, który pod
kreśla znaczenie wyzwolenia
i ocalenia naszego miasta dla
nowej, ludowej Polski. To
krótkie zdanie: wyzwolenie i
ocalenie Krakowa oddaje w

pełni znaczenie operacji woj
skowych, dokonanych przed 17
laty przez bohaterską Armię
Radziecką^ i walczące u jej
boku Wojsko Polskie. Kraków
dzięki mistrzowskiemu o-

skrzydleniu przez Armię Ra
dziecką wojsk hitlerowskich
— został ocalony przed znisz
czeniem. Kulturzę narodowej
przywrócono przed 17 laty
miasto pełne zabytków, histo
rycznych pomników.

Referat poświęcony XVII
rocznicy wyzwolenia miasta
Krakowa z hitlerowskiej oku
pacji — wygłosił na wczoraj
szej sesji wiceprzewodniczący
Wojewódzkiej Rady Narodo
wej Czesław Studnicki. Mówca
wyraził wdzięczność krako
wian i mieszkańców naszego
województwa — bohaterskiej
Armii Radzieckiej, honorowe
mu obywatelowi Krakowa
marszałkowi Koniewowi, któ
ry dowodził operacjami sił

Delegacja

TELEGRAM
Z POZDROWIENIAMI

Z okazji 17 rocznicy wy
zwolenia Krakowa przez
Armię Radziecką Krakow
ski Komitet Miejski PZPR
przesłał Komitetowi Miej
skiemu Komunistycznej
Partii Ukrainy i społe
czeństwu m. Kijowa tele
gram z pozdrowieniami 1
życzeniami dalszych wiel
kich sukcesów w realizacji
programu KPZR — w bu
dowie społeczeństwa ko
munistycznego.

Literatura
o dziejach PPR

(Inf. wł.) Historię opowia
dają nie tylko podręczniki.
Historię, bez porównania bo
gatszą — zawartą we wspo
mnieniach, dokumentach i

beletrystyce, pisaną często
przez ludzi, będących jej
współtwórcami, ukazuje li
teratura.

Taką właśnie „historię w

literaturze” przedstawia zor
ganizowana wspólnie przez
Wojewódzki Ośrodek Pro
pagandy Partyjnej i krakow
ski „Dom Książki” w budyn
ku WOPP, przy ul. Garbar
skiej 1. — wystawa książek
omawiających dzieje po
wstania, walk i zwycięstw
Polskiej Partii Robotniczej..

Na wystawie zgromadzono
większość pozycji, jakie na

ten temat ukazały się w o-

statnich latach. Mamy więc
— obok literatury pięknej
(reprezentowanej i przez kra
kowskich pisarzy) — wspo
mnienia i pamiętniki, cieka
we zbiory materiałów i doku
mentów archiwalnych, mo
nografie — poświęcone za
równo samej PPR i jej dzia
łaczom, jak też organizacjom
lewicowym, walkom GL
i AL, działalności ZWM i in.

W dniu wczorajszym od
było się otwarcie wystawy.
Zainaugurowało je krótkie
przemówienie sekretarza KW
PZPR w Krakowie, tow. St.
Pięty, w którym zwrócił on

m. in. uwagę na rolę jaką
może i powinna odegrać książ
ka w wychowaniu młodego
pokolenia, w poznaniu dzie-

jów Partii, która — jedyna
w okresie okupacji- — podję
ła konsekwentną walkę o

niepodległość i wyzwolenie
społeczne Polski.

Na otwarcie wystawy przy
był także z Zakładu Historii
Partii przy KC
M. Malinowski,
gu pozycji
dziejom PPR.

PZPR tow.
autor szere-

poświęconych

kiego, wyzwalających prasta
rą stolicę Polski. Istotnym
momentem referatu było pod
kreślenie znaczenia przejęcia
na wyzwolonych terenach Pol
ski władzy przez siły postępu
i demokracji, które skupiały
się we froncie narodowym
wokół powstałej przed 20 laty
Polskiej Partii Robotniczej. W
ciągu ostatnich 17 lat, które
upłynęły od- dni pamiętnej o-

fensywy styczniowej Armii
Radzieckiej — Kraków i Zie
mia Krakowska rozwinęły się
niebywale. Powstały nowe fa
bryki, odbudowano ze znisz
czeń stare zakłady pracy, po-
dniosła się produkcja rolna. t

Wspaniałe budowle socjaliz- |
mu: Nowa Huta, Huta Alumi
nium w Skawinie, elektrownie j
w Sierszy Wodnej i Jaworz
nie, Kombinat Chemiczny w

Oświęcimiu — wszystko to

jest dziełem robotnika polskie
go, który na wyzwolonych te
renach Polski wziął spra
wę rewolucji w swoje rę
ce-Iw
ie bud<
całego n:

nie udziału mieszkańców Kra
kowa i województwa krakow
skiego, którzy w 17 rocznicę
wyzwolenia starego polskiego
grodu łączą się serdeczną my
ślą z riarodem radzieckim i je
go armią.

Z kolei zabrał głos konsul
Związku Radzieckiego w Kra
kowie M. P. Wołkow. Przeka
zał on serdeczne pozdrowie
nia mieszkańcom Krakowa i
województwa. Mówił o po
myślnych, wielkich wydarze
niach jakimi w Związku Ra
dzieckim w 1961 r. były lo
ty kosmiczne Gagarina i Ti-
t.owa, mówił o znaczeniu
XXII Zjazdu Komunistycz
nej Partii Związku Radziec
kiego, o przyjaźni łączącej na
rody obozu socjalizmu. Na
ziemi polskiej poległo prze
szło 500 tys. żołnierzy radziec
kich, którzy padli w boju o

naszą wolność. Na ziemi pol
skiej wznoszą się dziś potężne
budowle socjalizmu. Konsul
Wołkow na zakończenie swego
przemówienia życzył miesz
kańcom Krakowa i wojewódz
twa dalszych sukcesów w roz
woju gospodarki, kultury, ży
cia społecznego.

W części artystycznej wczo
rajszej sesji odbyło się przed
stawienie komedii Aleksandra
Fredry „Damy i huzary”. (R)*

W godzinach’ popołudnio
wych przedstawiciele KKM
PZPR, Rad Narodowych mia
sta i województwa złożyli u

Grobu Nieznanego. Żołnierza,
na mogiłach żołnierzy radzie
ckich obok Barbakanu i u

stóp Pomnika Wdzięczności —

wieńce i wiązanki kwiatów

v .-#ton wielkim dzie-
dobrobytu dla

n&j8u — nie brak-

KG KPZR

udała się
do Gdańska

POZNAN (PAP)
17 bm. w drugim dniu po

bytu w Wieikopolsce, dele
gacja KC KPZR pod prze
wodnictwem sekretarza KC
KPZR I sekretarza Komite-

KPZR
w towa-

I sekretarza KW
w Poznaniu — Jana

Szydlaka i konsula ZSRR w

Poznaniu — Iwana Skaczko-
wa odwiedziła kombinat PGR
Manieczki pow. Śrem.

W późnych godzinach wie
czornych goście radzieccy w

towarzystwie Witolda Jaro
sińskiego wyjechali z Pozna
nia do Gdańska. Delegacji
KC KPZR towarzyszy amba
sador ZSRR w Polsce — A-

wierkij Aristow.

Moskiewskiego
Piotra Demiczewa
rzystwie
PZPR

WARSZAWA (PAP)
Komitet Ekonomiczny Rady

Ministrów na posiedzeniu w

dniu 17 bm. ustalił dalszy pro
gram realizacji w zakresie in
westycji uchwały IX plenum
KC PZPR o podstawowych
problemach gospodarki naro-

rjiwej w roku 1962. Program
ten obejmuje: zagadnienia
metod określania zdolności
produkcyjnych przedsię
biorstw budowlano-montażo
wych, sprawy skrócenia okre
su osiągania projektowych
zdolności produkcyjnych, roz
szerzenie zakresu cykli nor
matywnych oddawania obiek
tów do użytku, uregulowanie
całokształtu spraw związa
nych z inwestycjami prioryte
towymi, sprawy dotyczące
wzmocnienia służb inwesty
cyjnych oraz usprawnienia
planowania i organizacji do
staw maszyn i narzędzi.

Na wniosek przewodniczą
cego Komitetu Pracy i Płac
rozpatrzono i ustalono zasady
gospodarowania bezosobowym
funduszem płac w przedsię
biorstwach i innych jednost
kach państwowych mające za
pewnić ściślejszą kontrolę nad
wydatkowaniem tego fundu
szu.

W celu zapewnienia należy
tego wykorzystania funduszu

płac, Komitet Ekonomiczny
Rady Ministrów ustalił środ-

ki zabezpieczające poprawę
dyscypliny w tym zakresie, a

w szczególności uchwalił po
wołanie w ministerstwach, u-

rzędach centralnych i prezy
diach wojewódzkich rad naro
dowych komisji dyscypliny
plac.

Na wniosek ministra rolnic
twa powzięto uchwalę w

sprawie zasad tworzenia fun
duszu zakładowego w przed
siębiorstwach mechanizacji
rolnictwa. ■

Stefan Żółkiewski
o sztuce

zaangażowanej
(Inf. wł.) Międżuczelnlany Klub Studencki „Pod Ja

szczurami” bardzo ambitnie realizuje od pewnego czasu

swą rolę Inspiratora ruchu intelektualno-umysłowego w

środowisku studenckim. Klub systematycznie podejmuje
próby spotkań, dyskusji 1 rozmów na tematy dotyczące
zjawisk kulturowych, artystycznych, światopoglądowych
i politycznych.
W ub. sobotę odbyło się coś

w rodzaju „inauguracji” dy
skusji o sztuce zaangażowa
nej. Prowadził ją z nieodpar-

W największym na Dol
nym Śląsku zakładzie
przemysłowym „Pafawa-
gu” produkcja w 1962 r.

wzrośnie o dalsze 30 proc,
w stosunku do 1961 r.

W tym roku rozpoeznie się
również produkcję wago
nów bagażowych dla ru
chu międzynarodowego o-

raz wózków do wagonów
4-osiowych dla wszystkich
fabryk taboru kolejowego
w Polsce. Na zdjęciu: W
hali montażowej trójczło-
nów elektrycznych.

fot. Wołoszczuk

tą sugestią erudycji i wła
snych krytycznych przemy
śleń prof. St. ŻÓŁKIEWSKI.

Dyskusja? Trudno, aby
Żółkiewski w tym młodzieżo
wym „zespole” dyskusyjnym
znalazł równorzędnych na ar
gumenty i wiedzę partnerów.
Zamiast polemiki przeważały
więc pytania. Ale były to

pytania problemowe — pyta
nia odzwierciedlające ■po
szukiwanie własnych kry
teriów i ocen. W każdym ra
zie — i prelekcja i temat do
skonale kontaktowały się
z zainteresowaniami, z potrze
bą konfrontacji’ poglądów.
Szkoda tylko, że „Jaszczury”
tym razem nie „pęczniały” —

dość znikoma garstka stu
dentów zajęła klubowe sto
liki. Czyżby rzeczywiście te
mat był tak kameralny i...
„profesjonalny”? (sz)

WARSZAWA (PAP)

Prokuratura wojskowa przesia
ła w tych dniach do sądu akt o-

skarżenia przeciwko obywatelce
brytyjskiej polskiego pochodzenia
Łucji Jordan-Rozwadowskiej, o-

skar-żonej 0 prowadzenie działal
ności wywiadowczej na szkodę
PRL.

Lucja Jordan - Rozwadowska

przybyła do Polski 26 sierpnia
1961 r. pod pretekstem odwiedzin
córki. Faktycznym powodem
przyjazdu było zbieranie infor
macji z dziedziny obronności na
szego kraju. Poprzednio byia ona

już w Polsce dwukrotnie. Trzeci
i ostatni pobyt Rozwadowskiej
nastąpił w okresie zaostrzonej sy-

tuacjj politycznej, związanej z in
cydentami w Berlinie. Celem

przyjazdu było wykonanie pil
nych zadań wywiadowczych, do
tyczących ruchów wojsk, dyslo
kacji jednostek wojskowych, sy
tuacji politycznej 1 ekonomicznej
w kraju.

Rozwadowska Informacje zbie
rała na podstawie własnych obser
wacji, wyjeżdżając do kilku wię
kszych miast, a także przez pro
wadzenie rozmów nawet z ludż"

mi nieznajomymi.
Służba bezpieczeństwa zatrzy

mała Jordan-Rozwadowską 16, IX.

ub. r., podczas wykonywania za
dań wywiadowczych; W czasie re
wizji znaleziono przy niej szkice
obiektów wojskowych i zaszyfro
wane notatki, dotyczące obron
ności państwa. IV czasie swego
pobytu w Polsce Jordan-Rozwa-
dowska wysiała kilka meldunków

wywiadowczych na adres tzw.

skrzynki kontaktowej za grani
cą. Dokładny raport ze swej
działalności miała opracować do
piero po powrocie.

Rozwadowska wyjaśniła, że we

wciągnięciu jej do współpracy
obcym wywiadem współuczestni
czył jeden z pracowników sekcji
polskiej radia francuskiego.

Łucja Jordan-Rozwadowska by
ia żoną Janusza Rozwadowskie
go, b. oficera II oddziału sztabu

głównego, który do 1957 r. był
pracownikiem wywiadu francus
kiego. Od 1946 r. Jordan-Rozwa
dowska utrzymywała bardzo bli
skie kontakty z Ryszardem Niez-

brzyckim (pseudonim literacki

„Wraga”) byłym kierownikiem

wydziału „Wschód” II oddziału
sztabu głównego i „specjalistą
od spraw komunistycznych”.

Sprawę Lucji Jordan-Rozwa
dowskiej rozpatrzy w najbliższym
czasie Sąd Warszawskiego Okręgu
Wojskowego.

31 stycznia dniem gotowości
obiektów FIS

(Inf. wł.) W dniu wczorajszym
odbył się w Zakopanem kolejny
przegląd stanu przygotowań in
westycyjnych oraz samego miasta
do FIS. W związku z tym bawili
w Zakopanem: wiceminister bu
downictwa i przemysłu materia
łów budowlanych S. Fariaszewskl,
wiceminister handlu wewnętrzne
go E. Sznajder, generalny dy
rektor Ministerstwa Łączności
tow. Kozłowski, a także dyrekto
rzy przedsiębiorstw budowlanych
z dyrektorem Krakowskiego Zje
dnoczenia Budownictwa inż. W.
Koreckim na czele.

Przegląd wykazał, że tempo ro
bót na wszystkich obiektach wy
raźnie wzrosło. Stan zaawanso
wania poszczególnych robót po
zwala sądzić, że ustalone uprze
dnio terminy oddania poszczegól-

nych obiektów do użytku, które
nie mogą przekroczyć 31 stycz
nia, są możliwe do utrzymania.
Warto dodać, że np. w „Sam-
Barze” przy ul. Kościuszki, przy
szli użytkownicy przystąpili już
do urządzania wnętrza. Nadrobio
no również wszystkie opóźnienia
przy budowie dworca PKS. W
dniu wczorajszym oddano także
do użytku halę sportową w ośrod
ku przy Rondzie. Do obiektów,
których ukończenie wymaga je
szcze dużego nasilenia robót, na
leżą budynki Motozbytu i TOS-u

przy Rondzie oraz prace wy
kończeniowe i porządkowe na

Dużej Krokwi. Równolegle z wy
kańczaniem robót budowlanych

trwają prace przy porządkowaniu
miasta.
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Katastrofalny pożar
w Norymberdze

BONN. W środę w godzinach
porannych wybuchł w wielopię
trowym domu towarowym w

centrum Norymbergi groźny po
żar, który w krótkim czasie objął
poważną część budynku, unie
możliwiając wyjście osobom prze
bywającym wewnątrz. Niektóre
z nich ogarnięte paniką' starały
się uratować skacząc z pięter na

bruk przy czym 20 osób ponio- ,

sio śmierć. Około 30 '■ludzi zosta- /

ło rannych i przewiezionych do>!
szpitali. (
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Demonstracja we Francji

Zbrodnicza
działalność OAS

rośnie
Władzo traktują prowokatorów pobłażliwie

„Kartoteka” Różewicza
na scenie

zachodnioberlińskiej
BERLIN. 16 bm. wieczorem,

scenie Teatru im. Schillera
Berlinie zachodnim odbyła się
czekiwana tu z dużym zainte
resowaniem premiera „Kartote
ki” — sztuki autora polskiego Ta
deusza Różewicza. O powodzeniu
przedstawienia świadczy fakt, że

bilety na najbliższy okres zosta
ły już wykupione. Pierwsze krót
kie recenzje prasowe wskazują
na sukces sztuki, przy czym ob
szerniejsze omówienia ukażą się',
nieco później. /

8 śmiertelnych ofiar
pożaru buszu w Australii

LONDYN. Ulewne deszcze pra
wie całkowicie ugasiły pożar bu
szu, który od kilku dni szalał w

górach Dandenong w odległości
48 kilometrów na wschód od Mel
bourne.

Był to największy po II wojnie
światowej pożar buszu w stanie
Victorla. W katastrofalnym ży
wiole poniosło śmierć 8 osób.

Największe ognisko pożaru cal- .'
Łowicie zniszczyło kilkaset kilo-/
metrów kwadratowych buszu. /

W 'kilku miejscowościach poła
żonych w górach Dandenong
spłonęło ponad 200 domów. Kil
kaset osób opuściło zagrożone, te
reny. 1

Dekret prezydenta Nctssera

KAIR. Prezydent ZRA, Nasser

wydal dekret pozbawiający praw
politycznych i cywilnych 1258 o-,

bywateii egipskich.
Dekret ten dotyczy m. tn. by

łych ministrów, członków roz
wiązanych partii oraz kapitali
stów. Będzie on obowiązywały
przez 10 lat. 4

Eksplozje
w trzech kościołach \

murzyńskich
w stanie Alabama

NOWY JORK. We wtorek
ezo^em w trzech kościołach
rzyńskich w stanie Alabama
plodowały ładunki wybuchowe
podłożone przez rasistóyz amery- j
kańskich. , i

Eksplozje wyrządziły znaczne !

bzkody materialne.

wle-
mu-

eks-

PARYŻ (PAP)
„Najpierw zedrzemy skórę z twoich dzieci, następnie z

ciebie samego” — brzmi tekst listu, jaki salanowska Oz S
rozesłała do komunistycznych 1 postępowych działaczy w

Nicei, w Vilrupt (dep. Meurthe — et — Moselle), Montpe-
lier, Arles i Perpignan. W odpowiedzi na ten list — jak do-

I nosi paryski korespondent red. Jan Gerhard — w całej po
łudniowo-wschodniej Francji odbyły się demonstracje lud
ności domagającej się ukarania faszystów 1 uniemożliwie
nia im zbrodniczej prowokacyjnej działalności.

Szfiamowcy jednak nadal
bezkarnie rozwijają swą akcję.
W. tych dniach 5 ultrasow-
mch bomb zdemolowało w

Tuluzie lokal „Powszechnego
'zrzeszenia studentów” oraz

mieszkania działaczy komuni
stycznych. W odpowiedzi na te

zamachy 12 tys. ludzi skupio
nych we wspólnym „Froncie
związkowym” wystąpiło w

demonstracyjnym pochodzie
na ulicach miasta. Pod naci
skiem opinii publicznej władze
aresztowały cztery osoby po
dejrzane o udział w zama-

chę^h. Jest to oczywiście kro
plą w morzu, gdyż całe mia
sto zna nazwiska ultrasów i

policja doskonale orientuje się
zw jakich kołach knuje się spi
sek przeciw republice.

Kronika ultrasowskich pro
wokacji wzbogaciła się w Pa
ryżu o jeszcze jeden wyczyn:
w nocy z wtorku na środę, bo
jówka faszystowska ostrzelała
z pistoletów .maszynowych sie
dzibę związku zawodowego
pracowników fabryki samo
chodów Renault, należącego
do Powszechnej Konfederacji
Pracy (CGT).

Odpowiedzią na ten ohydny
zamach był wielki wiec pro-

Cha-cha ■#
w przerwie obiadowej

LONDYN. Nauka tańca cha-cha
stanowi obecnie ostatni krzyk
mody w świecie przemysłowców
i handlowców w Glasgow. Szkoc
cy ludzie interesu wykorzystują
na naukę tego tańca przeważnie
południową przerwę w pracy,
ponieważ wieczorami najczęściej
załatwiają różne sprawy handlo
we, Na pierwszej lekcji zjawili
się przeważnie panowie w sile
wieku, o posiwiałych skroniach
i w ciemnych garniturach.

Alkoholizm

powstał w XVI wieku

PARYŻ. Francuski naukowiec
1 senator departamentu GIronde,
profesor Georges Portmann o-

świadczył; „Alkoholizm narodził
się w szesnastym wieku wraz z

doprowadzeniem do perfekcji
procesu destylacji oraz wynale
zieniem alemblka, podczas gdy w

ciągu dwudziestu poprzednich
wieków ludzie pili wino 1 dosko
nale się czuli”.

Potworna

zbrodnia
ultrasów
w Algierii

LONDYN (PAP)
Korespondent agencji Reu

tera opisuje nową ohydną
| zbrodnię popełnioną przez
| morderców ultrasowsikich w

| Bona (wschodnia Algieriaj:
| wysadzili oni w powietrze bloik
| domów w dzielnicy muzuł-
I mańskiej. Siły bezpieczeństwa
I otoczyły całą strefę, która
| przedstawia , się jak jedna
| wielka ruiną. Pod tą ruiną,
| pod zwałami gruzów znajdu-
I ją się trupy ludzi. Liczba za-
I bitych nie jest znana. Wydo-
| bywanie zwłok spod gruzów
| jest w toku.
| Dalsze depesze agencji Reu-
| tera napływające z Algierii
| podają, że wybuch w Borne
| nastąpił krótko przed półno-
| cą. Dotychczas wydobyto 10
| trupów, wśród nich kobiety i
i dzieci. W ubiegłym miesiącu
I w tej samej dzielnicy ultrąsi
| wysadzili w powietrze domek
| algierski, w którym zginęła
I cała 6-osobowa rodzina. Poli-
3 cja francuska, która we wto-
1 rek w nocy udała się na miej-
| sce zbrodni powitana została

g przez ultrasów gradem kamie-
I ni i „nie mogła przeprowadzić
5 akcji ratunkowej z tego po-
i wodu” aż do nastania dnia.

| Żadnych aresztowań nie psze-
s prowadzono.

testacyjny kilku tysięcy ro
botników Renault.

Zamachy ultrasowskie doko
nane zostały także na domy
związkowe CGT.

TRYBUNAŁ UNIEWINNIA
MORDERCÓW

Przed paryskim trybunałem
wojskowym odbyła się rozpra

wa trzech oficerów armii fran
cuskiej oskarżonych o zamęczenie
na śmierć młodej Algięrki. Trzech
poruczników — Robert Malndt
Alphonse Sanchez i Jean Blainy
— aresztowało w maju 1960 r

23-letnlą dziewczynę algierską
Saade Mebarek, pod zarzutem u

prawlania ..antypaństwowej pro
pagandy”. Po sprowadzeniu Je
do koszar 9 pułku żuawów w

Algierze trzej oprawcy poddali
Ją torturom, w czasie których
dziewczyna zmarła. Lekarze i
stwierdzili w wyniku autopsji:
śmierć od ciosów zadanych roz
maitymi narzędziami i od tortu
rowania prądem elektrycznym.
Siady oparzeń wskazywały, że o-

prąwcy przykładali kobiecie elek
trody do palców rąk 1 nóg, nad
garstków, piersi 1 organów płcio
wych.
SALAN W NIEMCZECH

ZACHODNICH
Zachodnioniemiecki dziennik

,,Frankfurter Abendpost” pod aJe,
ie eks generał Salan, szef ultra-
sowikiej OAS widziany był we

wtorek we frankfurckiej restaura
cji, gdzie spotkał się z dwoma
osobnikami. Opierając się na do
brze poinformowanych źródłach
Inny dziennik, „Frankfurter
Allgemeine Zeitung” podaje, że

GAZETA KRAKOWSKA
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Zawody o puchar

Kekkonen ma zapewnione
zwycięstwo

w wyborach prezydenckich
Pa wybofsch Siekierskich w Finlandii

HELSINKI (PAP)
W środę ogłoszono w Hel

sinkach oficjalne dane, doty
czące wyniku wyborów kole
gium elektorskiego. Wybory te

odbywały się w dn. 15 i 16
bm. W dniu 15 lutego 300-O-
sobowe kolegium dokona wy
boru nowego prezydenta re
publiki.

Na 2,739 tys. uprawnionych
do głosowania, w wyborach
wzięło udział 78 proc. W hi
storii niepodległej Finlandii

jest to najwyższa frekwencja
w wyborach elektorów.

Należy podkreślić, że w po
równaniu z wyborami ettektar-
skimi w 1956 r„ socjaldemo
kraci stracili w obecnych wy
borach 36 mandatów — kon-

mandatów 1 DZNF (ludowi
demokraci) — 8 mandatów-

W kołach politycznych Hel
sinek panuje przekonanie, że

wyniki wyborów elektorskich
przesądzają zwycięstwo U.
Kekkonena w wyborach pre
zydenckich, które odbędą się
za miesiąc.

PO KATASTROFALNEJ
LAWINIE W PERU

Widok zasypanej wioski
Janama Grandę. W głębi
— rzeka Santa-

Fot.—CAF

ćiiijstmciiie zeitung" pouaje, ze ■
Salan przyjechał do Frankfurtu ■Serwatyści — 19 mandatów,
z Baden-Baden, miejscowości, w parfjo szwedzka — 6 manda-
której znajduje się kwatera głów- ., ,, . .

na wojsk francuskich, stacjonu- tow i tyleż partia fińska. Na-
jących w nrf. | tomiast agrariusze zyskali 57

Angola i Mozambik
uzyskają niezawisłość

wbrew stanowisku Lizbony

rr

/I?

Ft
II
ł
i ■

>'<■
&

■
X

t'l

Wir

L'<
Bi

»New York Times* o polityce rządu Silozaro
NOWY JORK (PAP).

Dziennik „New York Ti
mes” omawiając politykę
Portugalii w świetle toczącej
się obecnie debaty w ONZ na

temat Angoli pisze, iż Portu
galia „ze swym przestarzałym
ustrojem dyktatorskim i swy
mi imperialnymi ideami”
wciąż jeszcze żyje wspomnie
niami swej minionej wiel
kości.

Dla delegata Portugalii w

ONZ to co dzieje się w An
goli jest, jak się wyraził w

toku ostatniej debaty, „tak
zwaną sytuacją w Angoli”.
Cały świat — pisze dalej
dziennik — z nielicznymi a-

nachronistycznymi wyjątka
mi, jak frankistowska Hisz
pania ze zdumieniem lub po
tępieniem śledzi ten brak po
czucia rzeczywistości ze stro
ny rządu portugalskiego, któ
ry nie zdaje sobie sprawy w

jakiej epoce żyjemy. Czyż
wobec tego nawet zaprzyjaź
nione z Portugalię państwa —

jak na przykład najstarszy jej
sojusznik W. Brytania lub
Brazylia, która odnosi się do
Portugalii z szacunkiem przy-

sługującym „metropolii”
mogą przemówić do umysłów
tak szczelnie zamkniętych
dla wszelkiej logiki, prawdy
i realizmu?

„Tak czy inaczej — stwier
dza w zakończeniu artykułu
„New York Times” — portu
galskie kolonie Angola i Mo
zambik. uzyskają kiedyś nie
zawisłość i lepiej byłoby za
równo dla nich, jak i dla Por
tugalii, gdyby rząd lizboński
przyszedł z pomocą w tym
procesie”.

Dymisja francuskiego
ministra finansów

PARYŻ (PAP)
Agencja France Presse po-

daje, że w dniu wczorajszym
minister finansów i gospodar
ki, Baumgartner po raz ostat
ni wziął udział w posiedzeniu
gabinetu francuskiego. Jego
dymisja zostanie podana do
publicznej wiadomości’ bądź
bezpośrednio po posiedzeniu
bądź w ciągu najbliższych 24
godzin. Baumgartner złożył
wniosek o dymisję na ręce
prezydenta de Gaulle na po
czątku br.

W obronie Angoli
OD PONIEDZIAŁKU toczy się w

Zgromadzeniu Ogólnym NZ debata
nad sprawą Ąngoli. Zdecydowana

większość delegatów zabierających do
tychczas głos żąda by ONZ podjęła odpo
wiednie kroki, które zmusiłyby rząd Sa
lazara do przerwania zbrodniczych dzia
łań wojennych przeciwko narodowi an-

golskiemu i przyniosły mu niepodległość.
Kilka wieków panowania kolonialistów

portugalskich przyniosło ludności Angoli
niesłychaną eksploatację i nieludzkie wa
runki życia. Procent analfabetów w tym
kraju jestjednym z największych na świę
cie, brak opieki lekarskiej powoduje tu

niespotykany stopień śmiertelności wśród
dzieci, wynoszący 60 procent. Wbrew pró
bom fałszowania prawdziwej sytuacji pod
jętym przez delegata Portugalii w ONZ,
dane zebrane przez podkomitet ONZ do
zbadania sytuacji w Angoli, dowodzą, że
sytuacja we wszystkich dziedzinach życia
jest tam wręcz katastrofalna.

Proces wyzwalania się innych afrykań
skich krajów dodał nowego bodźca ru
chowi narodowo-wyzwoleńczemu w An
goli. „Od roku 1959 władze portugalskie
obawiając się że walka wyzwoleńcza to

sąsiednim Kongu może wywrzeć wpływ
na ludność Angoli, wzmogły terror i

podjęły masowe aresztowania uczestników
ruchu antykolonialnego. Doprowadziło to

do buntu przeciwko kolonizatorom w lu
tym 1961 i od tego czasu terytorium An
goli jest terenem nieustannej walki. Rząd
Salazara prowadzi przeciwko powstań
com eksterminacyjną woj^ę przy pomocy

najnowocześniejszych rodzajów broni nie

oszczędzając nikogo spośród afrykańskiej
ludności Angoli. Świadczą o tym m. in.

wynużenia jednego z oficerów portugal
skich, który jeszcze 3 maja ub. roku o-

świadczył w Luandzie korespondentowi
dziennika brytyjskiego „Daily Mirror”:
„Oceniam, że zabiliśmy 30 tys. tych zwie
rząt. Przypuszczam, że jeszcze około 100
tysięcy współpracuje z terrorystami. Za
mierzamy zniszczyć ich zanim fozpocznie
się susza".

Słowa te zacytował we wtorek w Zgro
madzeniu Ogólnym NZ przedstawiciel
Polski ambasador Bohdan Lewandowski,
który na zakończenie swego wystąpienia
zgłosił projekt rezolucji opracowanej
wspólnie przez Polskę i Bułgarię. Rezolu
cja ta zdecydowanie potępia masowe mor
dy ludności Angoli, uroczyście potwierdza
prawo jej narodu do samookreślenia i nie
podległości oraz żąda położenia kresu re
presjom. Ponadto zaleca ona, by żaden
kraj nie udzielał pomocy rządowi por
tugalskiemu w walce przeciwko narodo
wi Angoli. Rezolucja zaleca także, by Ra
da Bezpieczeństwa w trybie pilnym roz
patrzyła sprawę zastosowania sankcji
przeciwko Portugalii, która „prowadząc
kolonialną wojnę w Angoli, stwarza za
grożenie dla pokoju i bezpieczeństwa mię
dzynarodowego".

Okazuje się, że to zdecydowane wystą
pienie w obronie narodu angolskiego nie

wszystkim się podoba. Natychmiast po

zgłoszeniu przez ambasadora Lewandow
skiego polsko-bułgarskiej rezolucji, mo
carstwa kolonialne rozwinęły kampanię
przeciwko niej. Chcą one w ten sposób
ratować swego sojusznika z NATO —

krwawego dyktatora Portugalii, Salazara.

RYSZARD DZIĘC1OŁK1EW1CZ

Elektronowa maszyna cy
frowa typu ZRA 1 produk
cji Zakładów Carl Zeiss w

Jenie (NRD) została zain
stalowana w kombinacie
Leuna-Werke. Maszyna ta
pracuje 500 razy szybciej
niż jakakolwiek maszyna
do rachowania o napędzie
mechanicznym.

Na zdjęciu: przy pulpicie
sterowniczym maszyny cy
frowej.

Fot.—CAF

dowództwo wojskowe

KOPENHAGA (PAP)
Działalność wspólnego duń-

sko-zachodnioniełmieckiego do
wództwa wbjskowego, które
zaaprobowały w końcu ub. r.

rząd i Folketing budzi coraz

większe zaniepokojenie wśród
ludności Danii. Dziennik

■ ■■• a ■a■■

krytykmna w W. Brytanii

01013130280201910201

LONDYN (PAP)
Na konferencji prasowej

zorganizowanej w Izbie Gmin
deputowany labourzysłowski
F. Brockway stwierdził, iż
władze południowo-afrykań-
skie przystąpiły. do formowa
nia specjalnych oddziałów, w

skład których ma wejść oko
ło 10 tys. „białej” młodzieży.
Oddziały te mają być przez
naczone do rozprawiania się
z afrykańskim ruchem naro
dowo-wyzwoleńczym.

Na konferencji tej, zorgani
zowanej przez organizację do
walki z kolonializmem i z

polityką „apartheidu”, poseł
Brockway zwrócił również u-

wagę na to, jak dalece zwięk
szono w budżecie Republiki
Południowo-Afrykańskiej wy-

datki na cele militarne. W ub.
roku wzrosły one o 14 milio
nów funtów szterlingów. Rząd
południowoafrykański zaku
pił również 8 bombowców
brytyjskich i zawarł umowę
z jedną z firm francuskich
na budowę fabryki pocisków
rakietowych.

„Land og Folk” z 17 bm. o-

publikował rezolucję uchwa
loną przez szereg kopenha
skich dzielnicowych organi
zacji największego w tym
kraju związku robotników
niewykwalifikowanych.

„Uważamy — głosi rezolu
cja — że współpraca militar
na z rządem, którego przed
stawiciele niejednokrotnie
wygłaszali przemówienia o

charakterze odwetowym, że

współpraca z kołami militar
nymi kraju, w którym naj
wyższe stanowiska wojskowe
zajmują zbrodniarze wojenni
—jest nie tylko prowokacją,
lecz również kryje w sobie
olbrzymie niebezpieczeństwo
wciągnięcia naszego narodu
do przygotowań wojennych,
nie mających nic wspólnego
ze sprawą zapewnienia suwe
renności Danii. Dlatego też

wzywamy wszystkich człon
ków związku, aby, podobnie
jak za czasów okupacji Danii,
aktywnie stawiali opór anty-
narodowej polityce, sprzecz
nej z interesami naszego na
rodu, z interesami klasy ro
botniczej.

Towarzyszowi płk. Stanisławowi ŻMUDZIŃSKIEMU
z powodu śmierci Matki

serdeczne wyrazy współczucia
sfcłada

KOMITET WOJEWÓDZKI
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ

Gazety Krakowskiej"
rozpocznq wielki sezon
Stalowe płozy saneczek wyznaczą w sobotę pierwszy ślizg

w zawodach o puchar „Gazety Krakowskiej”. Tak jak rok
temu do walki na torze Góry Parkowej staną najlepsi zawo
dnicy naszego kraju. Dodatkową atrakcją zawodów będą
niewątpliwie ślizgi reprezentantów NRD, którzy od wczoraj
trenują w Krynicy.

. Zawody o puołMur naszej red»k-
cj4 będą generalną próbą taBotaję-
pości, brawury i odwaigrl. Będą ge-
.nierąliną próbą przebudowanego
Saryintokiego toru, . ma którym w

diniiaioh 10—41 lutego rozegrąns zo-

«ta>ną VII Baneczkankta Mtobrią-
stwą Świata.

Jaik polindanmiował nas trener na
szej eklipy red. Włodzimierz zró-
frik, wczoraj odbyły się pierwsze
treningowe fllfzgl. Najlepszy czas

149,4’ uzyskał Pawęłklewiez i LZS
Miilnuszowioe. Warto ®ai»naozyć, ie
rekord tomu należy do aktualnego
mistrza świata Jerzego Wojnara i
wynosi. 1.16,0 nuta. Próbny ślizg
bardzo udsiny, w czasie 1.31,0, mia
ła również; Szuibeiritows. Zbliżyła
Się ona zdecydowanie do rekordo
wego czasu Semozysjtak i/20.0 min.
Organizatorzy -zawodów spodzie
wał) ą się, że saneczkarze naszego
kraju, którym przyjdzie 'toczyć
pojedynki a dobrymi Nlemęaimi1.
mogą .uizystać wiele doskonałych
ireąultatów.

Dwudniowe pojedynki w konk- .: -

reniajł jedynek 4 dwójek dadzą
nam nie tylko odpowiedź kto w

"tej chwil) jest dobrze przygoto
wany do mistrzostw Polski i mi
strzostw świata, aile dadizą nam ró-
winleć odpowiedź nu to jęki klub
w kraju ma mejsltotejszą sekcję
saneczkarską. W roku ubiegłym
puchar naszej redakcji adobyla
Olsza Kraków. Zdaniem trenera

ZróMka, zespół ten ma w»zelkie
szanse powtórzenia sukcesu, z

Olszą konkurować będą dwudyny:
LZS Mikuszowice, Górnik Katowi
ce, Śnieżka Karpacz. Fapadto w

zawodach naszych startować będą
Bawodintcy KTH Krynica, „Dunaj
ca” Nowy Sącz, „Zdrowia” W*r.
saarwa, „Zapłonu” Jelenia Góra,
„Beskidu" Bielsko, „Startiu” Btel-
Sko i MKS-u Krynica.

Z czołowych zawodników na

ta-ynleklm tojrz* zobaczymy: Woj
nara, Pędraka Pawelkiewicza,
Wojtyńsklego, Żukowskiego, He

chockiego, Szczęścia, Skalnlaka,
Ryszarda i Zdzisława Siudów, Fer-
ka. Kafla, Kudzię, Sendor* i Biel
skiego. A wśród kobiet Bether-

Saubertową, ciostry Gorgoń, Zró-
blko<wą, Zacharę, Chmietarozyk,
Pawelczyk, Suszc^ewską, Slpówuę,
Pletrończyk, Klonowlcką, Głowa-
szewską, Lachetę, Macher, Serafin.

Bar.wy NRD reprezentować będą:
mężczyźni: Bonzack, Eggert,
Schneider, Ulrich, Harbauer, w«U-

proęht, Kohler, Asche oraz ko
biety: Fischer, Geisler, Konic ek,
Gehler.

Emocji chyba nlę zabraknij.
Na nasze zawody — jak twier
dzą organizatorzy — wybiera
6ię kilik-a tyisięcy widizów. Nic
dziwnego rozpoczniemy nimi
wielki sezon, którego ostatnim
akordem będą saneczkarski*
mistrzostwa świata, (m)

Polscy narciarze
na zawodach

w Goeteborgu
Koiejiny start prizebyiwająicycJi w

Sawecji naszych oarctanzy-btaf*-
czy miał mlejsoe w Goetębangu.
Zawody odbyły się na dystansie
li? km.

Trizy pierwsze miejsca zajęli
Szwed®!. Zwyciężył Stefeineson W
41i/20 mlin.

Z iPataków najlepiej spisał gtę
Budny, zajmując 7 miejsce, oz»»

42,40. Józef Rysuila Bklasyłikowanji
został na U ppzycjl, P-awildikowsM
na ----- -

18, a Guit-Misliaiga na> 14.
----- ----- ----

Pierwsze imienne

zgłoszenia na FIS
Do Komitetu Organizacyjnego

FIS nadeszło pierwsze imienne

zgłoszenie ekipy zagranicznej. Na
listę zapisana została włoska
25-osobowa ekipa, wśród skocz
ków znajdują się znani trzej bra
cia De Zordo: Dino (wygrał kon
kurs skoków w roku ubiegłym
o Memoriał Br. Czecha), Bruno
1 najmłodszy Agostlno. Na liścia

znajduj* się też znany zawodnik
Zandanel. wśród biegaczy wid
niej, m. lin. nazwiska: De Dork
go, Fatter 1 Stelner.

Mówi mfr. Józef Marecki

■ Kurs na masowoić ■ dalszy
rozwój turystyki ■ nowe obiekty
Przewodnlczący Krakowskiego

Komitetu Kultury Fizycznej i tu
rystyki mjr. JOZEF MARECKI
wrócił właśnie z objazdu lodo
wisk, która powstały w wielu
dzielnicach naszego miasta na

apel redakcji „Echa”.
— Czy świetna słoneczna pogo- — Rozpoczął się

da nie pąuje panu humoru?
— Skądże, bardzo lubię słońce,

Chciąłbym tylko, aby w symbio
zie z nim był jeszcze mróz. Jest

dopiero przecież połowa stycznia.
Szkoda, by na marne poszedł
Wysiłek komitetów blokowych’
i młodzieży, która z takim zapa
łem budowała sobie ślizgawki.

—FIS zaprząta wszystkie umy
sły. Czy wybiera się Pan do Za
kopanego?

— Na razie siedzę w Krakowie.
Nasze miasto musi odpowiednio
przygotować się do tej wielkiej
Imprezy. Przez Kraków przewinie
się wielu turystów krajowych
1 zagranicznych. Zabezpieczamy

Bal Asów
w Koronie
Tradycyjny Bal Asów,

na którym ogłosimy wyni
ki naszego plebiscytu od
będzie się 10 lutego w pię
knym kombinacie Korony
(duża sala). O szczegółach
balu poinformujemy jesz
cze naszych czytelników.

Glza

Wyścig kolarski
dookoła Egiptu

Piąty etap z Fayoum do
wygrał Lothąr Appler (NRD) w

czasie 2.29,47. Drugie miejsce za
jął Selbiorek (CRZZ) — 2.30,17.
Miejsca 3—5 zajęli: Królak
(CRZZ), Sebenik (Jugosławia) i
Fessler (NRD) — wszyscy w cza
sie 2.30,47.

Drużynowo etap wygrał zespół
NRD przed CRZZ — obie druży
ny po. 7 .03,04. W klasyfikacji In
dywidualnej po pięciu etapach
prowadzi nadal Appler — 20.37,14

przed Królakiem (CRZZ)—20.40,04.
—-g■■■

Koszykarze Belgradu
wygrywajg w Warszawie

W Wiarszi£iwi« •a^toońcaomy acebat
1*7 bm. międzynarodowy tłumniej
ik'OS;ziyi’iówki. W . ceU-timiim m-ec-zni
Jiuigoslawiaimi^ 'zwyciężyli Warsza
wę I — 87:85 (51:43).

---- •----

Hokejowa niespodzianka
W międzypaństwowym meczu

hokejowym .rozegranym w Cze
chosłowacji doszło do niespo
dzianki. Hokeiści radzieccy do
znali porażki z zespołem narodo
wym CSRS 2:4.

—e—.

Dziś hokej
Dziś p godz. Ii9, noikeiści Cra-

ooviii rozegrają na lodowisku przy
al. Puszikiina mecz z Naprzodem
Janów. Pierwszą tercja teg-ą me
czu będzie dogrywką n:ie-dc'ki:b-

ozonego spotkania mistrzowskie
go. Przyipominaimy, iż po 38 mim.

gry Oracovia prowią-dzuiła 4:2. Po
zostałe dwie tercje będą spęka
niem towarzyskim, (n)

<lla nich baxę noclegową, żywno
ściową, parkingi. Dzięki pomocy
Wydziału Kultury pragniemy u-

atrakcyjnlć program krakowskich
teatrów 1 kin. Stary kulturalny
ma co pokazać gościom: Muzea,
wystawy, Wawel...

w Krakowie
nowy sportowy rok. Co nam

przyniesie?
— Dla nas jest on na razie bar

dzo gorączkowy. Sprawozdaw.
ezość, analiza pracy klubów oraz

organizacji sportowych 1 tury
stycznych. Opracowujemy nowe

kierunki działania.
— A zatem co nowego?
— Przede wszystkim kurs na

masowość. Zorganizujemy wiele
masowych Imprez dla starszych
1 młodzieży. Mały FIS, mały wy
ścig pokęju, wspólnie z redakcją
„Gazety Krakowskiej” kontynuo
wać będziemy lekkoatletyczna
czwartki. Przez cały rok uczyć
będziemy 1 zachęcać krakowian
do pływania.

— Turystyka stała się ostatnie
bardzo modna. Jakie miejsce zaj
muje w waszych planach?

— Wspólnie z Wawel-^urlstem
organizować będziemy wypo
czynek po pracy - dla miesz
kańców nęszęgo miasta. Zielone
pociągi i zielone autobusy kurso
wać będą w kierunkach najbar
dziej atrakcyjnych. Zwiedzanie
Puszczy Niepołomickiej, Doliny •

Będkowskiej oraz malowniczych'
podkrakowskich zakątków wy
pełni wolny czas mieszkańcom
Krakowa.

— Co przygotowują <lla krako
wian Hczne kluby sportowe?

— Trudno byłoby wymienić
wszystkie Imprezy. Będzie ich w

najbliższym okresie bardzo wiele.
Piłka nożna, siatkówka, boks, żu
żel. Jednym słowem widzowie nie
będą się chyba
wspólnej nąradzle.
snortowym naszego
łaczaml kuratorium
ydć problem szerszego wciągania
młodzieży do uprawiania sportu
w klubach, a tym samym do lep
szego 'wykorzystania sprzętu
i obiektów oraz zapewnienia kra
kowskim klubom lepszego za
plecza.

— Czy Kraków otrzyma nowe

obiekty sportowe?
'

—• W pierwszym kwartale OĆ-
dana do uivtku zostanie kryta
pływalnia Wisły, a w trzecim
kwartale kryta pływalnia Koro
ny. W Lesle Wolskim wybuduje
my tor saneczkowy. Rozbudujemy
także skocznię narciarską. Po
nadto zmodernizowanych zastani,
1? obiektów sportowych. Rozpoca-
nle się budowya trybuny Cra-
cov!1. Przystąpimy do drugiego
etonu budowy sztucznego lodowi
ska. Można powiedzieć, że Kra
ków zyskuje coraz więcej obiek
tów. sportowych z prawdziwego
zde-zenla.

Oby obiekty te były Jak najle
piej wykorzystane. Oby uprawia'-
łn rs nich snort coraz więcej
młodych i starszych.

Rozmawiał: — RM
-----

7<ibranie
sekcii nitki nożne! Wisły
Doroczne walne zebranie spray

wozdąwczo-wyborcze sekcji pił
ki nożnej TS Wi^ła odbędzie się
w niedzielę dnia 21 stycznia o

godz. 10 w świetlicy klubu przy
ul. Reymonta 22,

uskarżać. N«
z aktywem

miasta 1 dzia-
chcęmy nrr.ó-
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MIECHÓW
ROK 1945
Zima podobna była do te

gorocznej. Już w styczniu po
wiało halnym, a przerzedzony
śnieg leżał rzadkimi płatami
na stajaniach pól. Z dala do
chodziły echa detonacji, zbli
żały się szybko i przeradzały
w pozwalający się odróżniać
odgłos wystrzałów ciężkokali-
browej broni.

Wieczorem 16 stycznia nad
miastem zawisła potężna łuna
pożaru. Płonął całą noc stary
młyn. Tej nocy nikt nie spał
w 700 lat liczącym już gro
dzie. Łunie pożaru towarzy
szyły detonacje, których siła
ruszała posadami starego, u-

fundowanego gdzieś po 1162
roku przez Jaksę Gryfina kla
sztoru. Wyleciały w powietrze
mosty kolejowe...

Ciszę następnego poranka
przerwał grzechot czołgowych
gąsienic- Z narożnej ulicy
prostokątnego rynku wyło
niła się maska stalowego ko
losa. Jeden, drugi, dziesiąty.

Z podniesionej klapy włazu
pojawiła się głcwa w papasze
z czerwoną gwiazdą. Oficer
rozglądnął się po ubogim ryn
ku, a widząc na kilku balko
nikach ludzi i czerwone cho
rągiewki, pomachał im przy
jaźnie ręką. Przez warkot
wyciszonego na chwilę sil
nika dobiegły na balkon sło
wa:

— Wsiewo charoszewo
towariszczi! Wy swobodni!

I machając czapką, zniknął
Za ulicę wiodącą ku zacho
dowi.

Jesteście wolni... Walczy
liście razem z radzieckimi
skoczkami na tej miechów
skiej ziemi o wolność. W wal
ce towarzyszyły wam nie tyl
ko wolnościowe, ojczyźniane
hasł^ W imię sprawiedliwo
ści społecznej zapowiadaliście
ujęcie w swoje ręce steru

władzy i realizację zapowie
dzianych przez PKWN reform
społecznych. Macie obowiązek
zjednoczyć wokół idei partyj
nej ludzi dobrej woli-..

W niedużym, przy rynku
położonym pokoju odbywała
się narada powiatowego szta
bu. Z okna widać było stary
rynek i pojawiające się już
coraz gęściej w oknach naro
dowe chorągiewki.

— Nie ma co czekać — od
sapnął głośno Andrzej Tabo-
rpwicz, sekretarz KP PPR —

dziedzice uciekli. Fornale już
powołują komitety zabezpie
czające dobytek. Trzeba powo
ływać gminnych pełnomocni
ków Reformy-

— Jędrek, Jędrek- nie pal
'się. Przecież musi być ofi
cjalne zarządzenie — tłuma
czyli Edward Tarko i Wicek
Stachurka. Starosta chodził
tymczasem nerwowo po poko
ju raz po raz zaglądając do
sporządzonych już zestawów
dotyczących 77 folwarków.

W WOJ. KRAKOWSKIM ZIEMIĘ Z REFORMY ROL
NEJ OTRZYMAŁO: 39.000 CHŁOPÓW, W TYM 10 TY
SIĘCY DAWNYCH FORNALI I BANDOSOW CAŁ
KOWICIE BEZROLNYCH, B. „NAJMITÓW” W MA
JĄTKACH POTOCKICH, LEDÓCHOWSKICH, PANÓW
„NA ŁAŃCUCIE” I IN... — PODDANO PARCELACH
48.500 HEKTARÓW ZIEMI, Z TEGO OK. 30 TYS. PRZE
ZNACZONO NA ZWIĘKSZENIE KARŁOWATYCH 1
MAŁOROLNYCH GOSPODARSTW.

POTEM, ROZPOCZĘŁA SIĘ WALKA O UTRWALE
NIE TYCH ZDOBYCZY. „TAK! JESTEŚMY ZA
UTRWALENIEM W NOWEJ KONSTYTUCJI HISTO
RYCZNYCH DEKRETÓW O REFORMIE ROLNEJ I NA
CJONALIZACJI" — TAKĄ REZOLUCJĘ UCHWALO
NO PODCZAS II KONFERENCJI WOJEWÓDZKIEJ
PPR W KRAKOWIE, KTÓRA ODBYŁA SIĘ W PO
CZĄTKACH 1946 ROKU.

...nieznana banda, około 20
uzbrojonych osób napadła na

majątek w Rzędowicach.
... nieznana banda w liczbie

około 80 uzbrojonych zaata
kowała posterunek w Kozło-
wie.

... około 60 uzbrojonych lu
dzi napadło na posterunek
MO w Iwanowicach- Zginął
zastępca komendanta M. Mru-
galski. Komendant M. Mate
jek ciężko ranny. Posterunek
rozbity.

... Nieznani sprawcy podpa
lili resztówkę podworską w

Mianocicach... W rejonie
Książa Wielkiego rozlepiono
antypaństwowe ulotki.-. W
czasie walki z bandą patrolu
MO w Luborzycy zginął mi
licjant Jan Krzywo-rzeka...

Rady Narodowe, „Samopo
moc Chłopska”, milicja i inne
placówki władzy umacniają
się, choć wtóruje im gwizd
kul i łuny palonego dobytku
Choć działaczom przemawiać
wypada raz po raz nie tylko
na wiecach i naradach, ale i.
jakże często, nad trumną pole
głego w walce towarzysza.

Zabrakło chleba na kartki...
Banda zrabowała cukier ze

sklepu... Pełnomocnicy ZSCh
szabrućą resztówki-.. PSL-ow-

cy czekają na Mikołajczyka...
Mnożą się meldunki i ra

porty. Długo można by cyto
wać je i wypominać.

Poświęcenie i ofiary towa
rzyszyły pierwszym dniom 1
latom wcielania w życie ha
seł zrodzonych przez przewo
dnią ideę. W naszej budowie
ojczystego gmachu w trudzie
dni szarych warto i trzeba się
cząsem oglądnąć na drogę,
którą zwycięsko przeszliśmy.

TADEUSZ LEŚNIAK

Przebudowa i rozbu
dowa obiektów na FIS
dobiega końca. Prace
nad przebudową skoczni
narciarskich na Średniej
1 Dużej Krokwi znajdu
ją się w końcowej fazie.
Za cztery tygodnie na

trasach i skoczniach
stolicy sportów zimo
wych Zakopanego spot
kają sie najlepsi narcia
rze świata w konkuren
cjach klasycznych.

CAF—fot. Olszewski

kiem na całe Zakopane).
Kończy się budowę dworca
PKS, zajezdni, trasuje par
kingi. Stolica Tatr do czasu

rozpoczęcia FIS 1962 otrzy
ma szereg zupełnie nowych in
westycji (budowa ich trwa, al
bo już została zakończona), a

więc:
Ośrodek sportowy GKKF

Zespól skoczni na Krok-

Notatnik
gospodarczy

RĘCZNE
TYLKO ROZWIJANIE
Zakłady podległe Zjedno

czeniu „Spomasz” przygoto
wują na eksport do Związku
Radzieckiego 200 automatów
do zawijania cukierków. W
roku ubiegłym sprzedaliśmy
Związkowi Radzieckiemu oko
ło 100 tego typu automatów.

Pracują one m. in. w zakła
dach cukierniczych Moskwy,
gdzie zostały wysoko ocenio
ne przez fachowców radziec
kich.

INDYJSKA NAFTA
Ostatnio odbyło się przeka

zanie do eksploatacji pierw
szej państwowej rafinerii ro
py naftowej w Indii. Rafine
ria, która została wybudo
wana przy pomocy Rumunii

przerabiać będzie rocznie
730 tys. ton ropy. Dwie dal
sze rafinerie w Indii budowa
ne są obecnie przez Związek
Radziecki.

TEN MAKARON
NIE PRZEJDZIE

Ministerstwo Handlu We
wnętrznego wydało zarządze
nie zabraniające sklepom u-

społecznionym zakupów i

sprzedaży niektórych rodza
jów makaronu produkcji Zgo
rzeleckich Zakładów Przemy
słu Terenowego. Dotyczy to

makaronów szczególnie złej
jakości. Decyzja zapadła po
wielu bezskutecznych inter
wencjach u producenta. Mo
że się on wreszcie opamięta.

RUMUŃSKA STOPA
W okresie ostatnich trzech

lat dochody ludności pracują
cej v/ Rumunii zwiększyły się
o 13 mld lei. Dzięki temu Ru
muni zakupili w ubiegłym ro
ku o 30 proc, więcej artyku

łów konsumpcyjnych niż w

roku 1959. w ciągu ostatnich
trzech lat w Rumunii prze
prowadzone zostały trzykrot
nie podwyżki uposażeń.

39 STATKÓW
Z KRAJOWYMI

SILNIKAMI
W roku bieżącym stocznie

nasze wybudują ogółem 57
statków. W tym 39 handlo
wych i 18 rybackich. 39 stat
ków otrzyma silniki wykona
ne przez krajowy przemysł
ciężki — w ubiegłym roku

wykonał on 28 silników.

Andrzej jakby nie słuchając
zasadniczej rozmowy głośno o-

bliczał:
— 22 tys. hektarów. Wycią

gnie ręce po ziemię jakieś 8 albo
9 tysięcy chłopów... 1 to bę
dzie nasze oparcie w ludziach.

— Zresztą mamy już kilka
dziesiąt komórek PPR-ow-
skich — dokończył Taboro-
wicz.

Na oficjalne decyzje fakty
cznie długo nie czekano. Zja
wił się pełnomocnik woje
wódzki Jan Mucha i fornale
wyszli z krokiewkami znaczyć
symbolicznie palikami tyczone
granice swoich działów. To
warzyszył im duży pośpiech.
Już bowiem w 6 tygodni po
miary i podział był właściwie
gotów w powiecie-

Na pierwszy plan wyszły
jakoś Rzędowice. Tam też
przewodniczący PRN Andrzej
Taborowicz wręczył pierwsze
akty nadania. Ale do
PPR-owskiego Komitetu do
chodzą .raz po raz meldunki.
ZWM-owcy znoszą sterty po
zdejmowanych z parkanów i
domów ulotek-.. Złowrogie na

nich napisy.
... Kto sięgnie po pańską

ziemię, nie wyjedzie nigdy na

nią swoim pługiem..- Spotka
go to samo co Drożdża, Mrzy-
głoda, Nowaka.

A Mrzygłód i Nowak już
nie żyją. Drożdżowi spalono
dom. W Rzędowicach zastrze
lono Władysława Paska..- W
Kalinie Wielkiej w biały dzień

uzbrojona banda rozbroiła
trzech milicjantów. Macie się
natychmiast wypisać z PPR,
daję wam trzy dni czasu —

brzmiało nie znoszące sprzeci
wu polecenie.

W miechowskim gimnazjum
powstała komórka PPR-ow-
ska. Od wyzwolenia upłynę
ło już kilka miesięcy, ale to
warzysze ci działają nadal w

konspiracji. Nie można

czej.. Są narażeni...
Partia realizuje swoje

powiędzi. Przeprowadziła
formę rolną, wprowadziła
bezpłatną naukę i otwiera mo
żliwości tym wszystkim, któ
rych pochodzenie upoważniało
dotąd jedynie do pracy fizy
cznej, jeśli i toj starczyło. Do
organów władzy idą synowie
wsi. Nie zawsze wyszkoleni i
często uczuciowo więcej niż
racjonalnie zaangażowani. A
na wiejskim cmentarzu Kępia
pochowano już czwartego po
wyzwoleniu syna tej wsi. Zgi
nęli służąc w organach wła
dzy, w służbie narodu, choć
pojęcie to wówczas jeszcze ró
żną posiadało, dla różnych lu
dzi, wymowę.

Z żyznego i tragicznego ró
wnocześnie powiatu, szły do
Krakowa raz po raz raporty:

... na idący patrol MO rzuco
no granat. Ciężko rannych
trzech funkcjonariuszy. W
tym samym dniu jeden mili
cjant broni posterunku w Nie-
szkowie. Obronił granatami-

NOWE FILMY
MIESIĄCA

„Matka i córka” —

(„La ciociara”) produk
cji włosko-francuskiej.
Scenariusz według po
wieści Alberto Mcravia
pod tym samym tytu
łem — Cesare Zavattini.
Reżyseria: Vittorio de
Sica. Zdjęcia: Mario
Capirotti. Muzyka: Ar-
maindo Trovajeli. Obsa
da aktorska: Cesiro —

Sophia Loren, Rosetta
Eleanora Brown, Gio-
vanni — Raf Vallone,
Michele — Jean Panol
Belmondo, Florindo —

Renato Salvatori. „La
ciociara” przedstawia
tragiczne losy matki i
córki zagubionej w od
męcie okrucieństwa i
brutalności wojny. Film
otrzymał „Nagrodę Spe
cjalną” dla Sophii Lo
ren jako najlepszej ak
torki MFF w Cannes
oraz wchodził w ze
staw filmów włoskich,
któremu przyznano
„Nagrodę Zespołową”.

St?rv
S-bsla przy Ko

ścieliskiej ulicy siedzi
milczący i zadumany i,
dowodzą inni — patrzy
z politowaniem na te

„niegdysiejsze" oby
czaje. Że trwa wielki najazd
„ceprów” z całej Polski. Że
psują powietrze gór, fizyczne
i moralne. Że na Krupówkach
pojawili się „Łojasy”. Że
schowane za kopami śniegu
Zakopane zostało
kopane, ale tym
„przekopem” pod
spływa szmira
pseudokultura żeglująca na

strumieniach wódy i czarnej
kawy...

Że, nie ma to jak czasy,
gdy do Zakopanego jeździło
się końmi wprost z Klepar-
skiego Rynku. Albo koleją do
Chabówki, a stąd — góralską
furką lub sankami, z popa
sem w Nowym Targu.

Wej, i — kaj te „niegdysiej
sze”, piknę casy!

Umierają gunie i kierpce.
Jeszcze parę
pomniczku
drodze, ktoś — „j
skrzypice zamieni na

fon...
Wódz kolejowej rewolucji w

kraju, inź. Lewiński z DOKP-
Kraków zapowiada, że już za

miesiąc, dwa — pod Giewont,
jak na Marsa, będzie pędziło
się — „lukstorpedami”. Albo
— pociągami piętrowymi. T a-

ki—szpas.Bo—wtrzyi
pół godziny!

— A więc, co i gdzie? Co

słychać na Krupówkach, pod
Krokwią i Gubałówką? Jakie
ma być — i będzie to Zako
pane?

to

OD CHAŁUPEK
DO ALPEJSKIEGO

KURORTU

„Pępkiem świata” było
wszystko w przenośni, na co-

dzień — Krupówki łączono z

Leżajskiem i „tybetańską
Lhassą". Brzydki obraz sta-

szych rejonów: Chochołowa,
Witowa, Poronina, Bukowiny
itd. A „pępek” ma być cen
trum usługowo-imprezowym
dla tego całego regionu.
„Pępkiem” atrakcyjnym, no
woczesnym, z maksimum wy
gód, o marce światowej i al
pejskiej, zapatrzonym w pięk-

wreszcie od"
odkopanym
Giewont —

i miejska

lat a Sabale na

przy icuźnickiej
.liptowskie”

sakso-

ZAKOPIAŃSKI
♦>F
ŚWIATA*

rych chałupek drewnianych,
paru ładnych will i pretensjo
nalnych pensjonatów, nato
miast w przepięknej oprawie
szczytów i gór.

Potem było tysiąc koncep
cji, a pięć lat temu wybrano
wreszcie jedną: z „zakopanej"
stolicy Tatr, zrobić prawdziwą
stolicę — porządny „a 1 p e j-
s k i" kurort. Zapadła rzą
dowa uchwała w sprawie roz
woju Zakopanego i Podtatrza.
Zwyciężyła Idea rozbudowy
nie tylko „pępka świata”, ale
całej turystyczno-wypoczyn
kowej okolicy. A więc najbliż-

■MN

— Przepraszam — zatrzymuje ich Nikolski. —

Gdzie jest willa profesora Machotina?
— Machotin... Machotin... — usiłuje przypo

mnieć sobie dziewczyna. — Aha, ten staruszek
z laską! To gdzieś tam, w samym końcu...

— Dziękuję.
Nikolski niezdecydowanie stąpa po błotnistej

drodze. Dziewczyna ze zdziwieniem patrzy za

nim.
— Też dziwak... Jego staruszek już śpi!
Młodzieniec pocałunkiem zamyka jej usta,

Śmieją się.
*

W pracowni malarza Żurawlowa otwierają
się drzwi — wchodzących od razu ogłusza ha
łas, śmiech, orkiestra. Młody malarz Włodek
Gradów po ulicznej ciszy wpada do „wesołego
domu wariatów”. Nie pozwalają mu się roze
brać, chwyta go za ręce mężczyzna w maska
radowym przebraniu i popycha w -krąg tańczą
cych.

Mansardę dekorował osobiście sam gospodarz.
Na ścianach karykatury, hasła napisane z prawa
na lewo lub też powieszone do góry nogami,
parodia '„abstrakcyjnego obrazu” z podpisem
„domyśl się”, kloc drewna opasany napisem
„rzeźba 1960 roku”, umowny Dziad-Mróż pod
„umowną” choinką.

Olbrzymi pokój pełen dymu, hałasu i tańczą
cych. Ktoś bębni na pianinie marsza. Trzyma
jąc się za ręce, dookoła choinki krąży korowód
ludzi przebranych w maskaradowe stroje i mas
ki. przy akompaniamencie grzebieni, blasza
nych trąbek i bębna.

Maski krążą jak szalone w okół Włodka
i skandują chórem:

— Spóźnił się!... Spóźnił się!...
Gradów z trudem wyrywa się z kręgu tań

czących, łapiąc oddech zatrzymuje się przy
jedynej osobie bez maski. To gospodarz domu,
pani .Maria Żurawlowa, niemłoda, wcześnie

posiwiała kobieta. Dobrodusznie spogląda na tę
niepohamowaną wesołość.

— Ale szaleją! — konstatuje Włodek,
dwudziestoletni młodzieniec, średniego wzro
stu, o ruchliwej, zgrabnej sylwetce. W jego
oczach wciąż zapalają się niespokojne iskierki,

— Wiktor zorganizował tę zabawę dla Kole-
śnikowych... A ich wciąż nie ma i nie ma! —

uśmiecha się pani Maria.
— A Jołka — zapytuje zaniepokojony Gra

dów.
— Jest, jest twoja Jołka. Znajdź ją.
Znowu popycha Włodka w krąg tańczących.

W koło migają męskie i kobiece twarze w ma
skach. Gradów na chybił trafił łapie krzykli
wie wystrojoną dziewczynę.

— Jołka!*
— Brzózka! — odpowiada dziewczyna trium

fująco, uchylając maski. Proszę, teraz musi pan
ze mną zatańczyć.

Pani Maria pobłażliwie traktuje ten dziki
rozgardiasz. Przez tłum przeciska się ku niej
niski krępy Żurawlow.

— Co się dzieje z Koleśnikowymi? — nie
cierpliwi się. — Czas siadać do stołu!

— Chodź tu, Marysiu! — półgłosem, nie zdej-
muiąc maski, prosi Żurawlow.

Pani Maria z wyrazem niepokoju na twarzy

podąża za nim. Wychodzą na korytarz. Żuraw
low szczelnie zamyka drzwi.

...Włodek tańczy z inną dziewczyną. Partnerka
ma maskę wymalowaną w zielonkawo-czerwone
wzory.

— Jołka! — krzyczy Gradów.
— Jarzębina! — wesoło odpowiada dziewczy

na. Śmieje się.
Rozczarowany Włodek odsuwa się. Nagle rzu

ca się w kierunu wiotkiej dziewczyny w skrom
nym łyżwiarskim kostiumie.

— Jołka!
— A właśnie, że nie — uśmiecha się.
— W takim razie zdejmij maskę!
— Dopiero o 12-tej!
Włodek usiłuje zerwać z niej maskę. Dziew

czyna zwinnie uchyla się, chce uciec na kory
tarz. Lecz drzwi są zamknięte.

♦
Z pokoju dobiega hałas i muzyka. Ktoś na

tarczywie dobija się. Żurawlow już zdjął maskę.
Jest zdenerwowany, zatrwożony.

— Nie otwieraj! — Ręką daje znak żonie.
— Czy nie pomyliłeś telefonów — niedowie

rzająco pyta raz jeszcze żona. — M.oże to ka
wał? Napił się ktoś i...

— Rozmawiałem z jego synem! Igorem!
— Ale Jolka o niczym nie wspominała. A ona

każdego dnia...
— Nie pamiętasz? Ostatnimi czasy miała spo

ro zajęć w instytucie.
— Ach prawda... — przypomina

Maria. — Lecz dlaczego tak nagle?
— Przedwczoraj zabrali go do

ze smutkiem mówi Żurawlow. —

dopuszczono... A przed godziną w krematorium!
— To straszne!
Pani Maria płacze.
W drzwi ktoś łomoce.
— Nikomu nie mów o tym.

cicho Żurawlow.
— Dobra zapowiedź na Nowy Rok — odpo

wiada Maria, ocierając łzy.
Otwiera drzwi.

•) Po polsku: choinka.

ne... góry, a nie — lokal „Ję
drusia”
Także
chmur”
r. 1970,
banistycznym zatwierdzonym
przez WRN, może liczyć mak
simum 30 tys. mieszkańców.
Natomiast będzie mieć — no
we hotele, pawilony sportowe,
handlowe, lokale, domy wcza
sowe, nowe recepcje.

Plan budowy opiewa, pro
szę uważać — na lat dwadzie
ścia.

i piwnicę „Orbisu”
— bez „drapaczy
i tłoku. Zakopane do
zgodnie z planem ur-

FIS WIZYTÓWKĄ
POTEM (MOŻE!) -

OLIMPIADAI

W prasie centralnej zagra
ły już surmy i fanfary bojo
we. FIS okrzyczano — dru
gim „pępkiem” w dziejach
Polski. Nie ma dwóch zdań,
będzie dużo rumoru, wrzawy i
tumultu różnojęzycznego (dni
od 18 do 25. II. 1962). Trzeba to

wszystko bardzo dobrze przy
gotować, uatrakcyjnić, rozpla
nować i zorganizować.

W Zakopanem tkwią już
komitety i zespoły, które się
tym wszystkim parają,
martwią i stawiają — co trze
ba — na nogi.

Zakopane otrzymuje telefo
niczne, dalekopisowe i tele
wizyjne połączenie ze świa
tem. Kończy się szereg inwe
stycji, zapina na ostatnią
kropkę — przygotowania,
program imprez.

NA KRUPÓWKACH „B”
I POD KROKWIĄ

Wybrzydzano się na nie pa
skudnie za „wysokokondygna-
cyjność” i nowoczesne rozwią
zanie. Trudno jednak w Za
kopanem, do końca świata —

budować tylko „góralskie”
chałupki. Nowe bloki przy
Krupówkach „B” są już zbu
dowane, zamieszkałe, wrosły
w panoramę gór i niczym
właściwie — nie mącą ich
piękna i spokoju.

Zakopane wzbogaciło się o-

statnio o cztery osiedla DBOR,
kc«’onie jednorodzinnych dom-
ków, otrzymało kilometry no
wej kanalizacji, wodociągów,
nawierzchni trwałych, lampy
jarzeniowe, a nawet — kolo
rowe śmietniczki. Na rogu
Krupówek i Kościuszki stoją
już mury budynku PKO 1
PSS (5 pięter, na górze bę
dzie taras-kawiarnia z wido-

Stację przekaźnikową TV
na Luboniu.

Kilka nowych restaura
cji i „Sam-barów”.

Inwestycje te były dawno
zaplanowane, z tym, że ze

względu na mistrzostwa —

przysnieszono ich realizację.
Po FIS-ie rozpocznie się bu
dowę: szpitala, piekarni, ho
telu „Orbis”, centralnego do
mu FWP, domu kultury, ki
na, domu wypoczynkowego
ZMS i szeregu In. obiektów. Sło
wem tak, że za kilkanaście lat
albo wcześniej, Zakopane pod
względem usług turystyczno-
wypoczynkowych będzie — -

jedną z bardzo atrakcyjnych
miejscowości tego typu w

świecie. I wówczas pod Gie
wontem, co jest całkiem real
ne, może także — odbędą się
sportowe Olimpiady! Ale...

PRZED F1S-EM
I W CZASIE FIS-U

Sypnęło pięknym, puszy
stym śniegiem. Sportowe
bractwo zapamiętale ćwiczy

trasach,
treningi

Trwa

na zapasowych
wkrótce rozpocznie
na Dużej Krokwi,
przedfisowa — gorączka. Są
już sygnały, że na okres mi
strzostw szereg instytucji, dy
rektorów i prezesów zaplano
wało pilne, dla ojczyzny nie
zbędne — służbowe wyjazdy,
misje, kontrole i narady w...

Zakopanem.
Premier, organizatorzy !

władze wojewódzkie twardo
zapowiadają, że z tych kno
wań, trudno! — ale nic nie
będzie...

W okresie FIS ważne jest —

każde miejsce i każda kwate
ra. Misje „szczególne”, „pi1-
n e” kontrole — radzimy od
łożyć na inne czasy. Pobyt i
zorganizowane wyżywienie
zostaną zapewnione przede
wszystkim wycieczkom zbio
rowym (i zgłoszonymi).

TURYSTYCZNE OKNO -

NA ŚWIAT

O FIS w Zakopanem pisze
już prasa całego świata. Mi
strzostwa te nie są jednak i
nie będą — „pępkiem” histo
rii naszego kraju. Organizowa
liśmy większe imprezy. FIS
jest więc jedną ze światowych
Imprez, które miały miejsce i
coraz częściej będą odbywać
się w naszym kraju. O co

więc chodzi?
Mistrzostwa te powinny

być — turystycznym oknem
na świat. A więc muszą być
zorganizowane sprawnie i z

głową. Nie tylko w samym
Zakopanem, ale na wszystkich
trasach wiodących pod Gie
wont. A więc i w Krakowie,
w Łysej Polanie, i punktach
granicznych na Dolnym Ślą
sku, w Katowicach — i całej
trasie Katowice — Kraków —

Zakopane.
A więc życzmy sobie — ca

łych kop śniegu. Bo, nawet gdy
braknie nam jakiegoś jednego
„Sambaru” to — FIS się 1
tak odbędzie. A bez śniego
wych kop — inna sprawa, mo
że być kram. Wierzymy jed
nak pięknej, surowej — zi
mie tatrzańskiej. I zapasowym
trasom...

LESZEK MARCINIK

W pawilonie Tarnow
skich Zakładów Mięs
nych rozpoczęto m. in.
produkcję konserwowa
nej wieprzowiny w so
sie własnym- Na zdję
ciu: pakowanie wie
przowiny do puszek.

Fot. Otto Link

uprzedza

szpitala —

Nikogo nie

sobie pani
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T
ę dzielnicę zamieszku
je sio sześć tysięcy lu
dzi. Sporo. I chociaż
jej specyfika bardzo
różna jest od specyfiki
innej stutysięcznej,

najmłodszej, tej którą powo-
ł ł do życia kombinat stali, to

Podgórze. ubogi krewniak ad
ministracyjny Nowej Huty,
także mocno wyodrębnia się
W zestawie
wa.

Mnóstwo
zrobienia,
przy głównych ulicach nie za
słaniają kożucha przedwojen
nych obdartych czynszówek
Oczywiście, wszystko jest
kwestią czasu i pieniędzy w

miejskiej kieszeni. Nie od ra
zu Kraków zbudowano — a

Podgórze, niestety, też z roku
na rok zmienić się nie może.

Istnieją jednak możliwości,
niezależne od niedostatków
dzielnicowego budżetu. Zmia
nę, którą tutaj zaproponuje
my — finansowałyby nie pie
niądze, tylko czyjaś dobra
wola.

Przywykliśmy nazywać
Podgórze dzielnicą robotniczą.
Tytuł zgodny z prawdą, ale
niekompletny. W tym potęż
nym — stutysięcznym prze
szło, powtarzam, członie mia
sta — niewątpliwie na pierw-

szy plan wysuwa się Podgó
rze centralne, czyli
„właściwe”, potem Borek Fa-
łęcki, potem Dębniki. Ale już
w wypadku owych bardziej
peryferyjnych partii dzielni
cy, zarazem — peryferii mia
sta, trzeba stawiać głównie z

pozoru robotniczy charakter

obiecującej nazwie „Relax”
istotnie debiutuje ciekawie,
ale prymitywny „azyl” w lo
kalu starego „Sokola” mocno

ogranicza jego możliwości.
Poza Domem Kultury, od

wiedzanym od czasu do cza
su przez zespół niezawodnej,
jeśli Idzie o atakowanie kul-

szych salkach, ZMS -owcy
chcieliby gospodarzyć przez
trzy popołudnia w tygodniu.
Powiedzmy: przez wtorki,
czwartki i soboty. Ogólna
koncepcja programu? Wtorki
byłyby dniami dyskusyjnymi.
Jakieś prelekcje, jakieś cie
kawe spotkania. Asortyment

dzielnic Kraka-

tutaj jeszcze do
Kwiatki neonów

»KORONNE«

SPRAWY
PODGÓRSKIEJ MŁODZIEŻY

D
ziennikarz zawiera
jący znajomość z

przewodniczącym
koła ZMW w Ryb
nej, Józkiem Klim-
kowiczem, nie może

narzekać, że trafił na czło
wieka elokwentnego.., Klim-
kowicz do wytrawnych
„sprzedawców” tematu raczej
nie należy. Propaganda wła
snego podwórka nie jest je?o
specjalnością. Nie szkodzi! Za
to zna się na robocie, bardzo
dla tego podwórka pożytecz
nej. Specjalistami nie od ga
dania, ale od inicjatyw, któ
re wysoko ceni sobie groma
da, są również Władysław
Marek, Elżbieta Wędzicha,
Staszek Wędzicha, Kazi
mierz Maj, Stanisława Bań
ką... Cóż, wszystkich nazwisk
wyliczać nie będziemy, cho
ciaż spośród czterdziestu (ty
lu bowiem ZMW-owców liczy
sobie koło w Rybnej) zasłu
giwałoby na to przynajmniej
kilkanaście.

jCUfU'.

Podgórza pod dużym znakiem

zapytania. Cóż dopiero — W
wypadku Kurdwanowa, Pia
sków, Skotnik?... Pogranicze
miasta z wsią zawsze równa
się bardziej skomplikowane
mu przekrojowi socjalnemu,
ostrzej ścierającym się prą
dom środowiskowym, obycza
jowym. W efekcie równa się
większym kłopotom z kultu
rą.

Kłopoty te potęguje Jesz
cze fakt, iż ogromne jak by'
nie było Podgórze — cały
prawobrzeżny Kraków —

cierpi nie tylko na złą, pro
tekcjonalną dla cen
trum dzielnicy lokalizację
p’acówek handlowych, o czym
piszemy często, lecz i na brak
placówek kulturalnych,
czym prawie nie piszemy.

turalnycK peryferii, Billżan-
ki — Podgórze w gruncie rze
czy nie dysponuje żadnym
ewentualnym lokalem na e-

wentualne imprezy. A pod
górska publiczność, jak za
pewniają mnie tutejsi ZMS-
owcy, jest co się zowie
wdzięczną publicznością. Ty
le, że brak warunków do na

tematów, oczywiście, bardzo

zróżnicowany.
Czwartki miałyby już Inny

charakter. Rozmowy o mu
zyce, ilustrowane nagrania
mi z taśm; odwiedziny saty
ryków; występy własnych
zespołów dzielnicowych, lub
gości z lewobrzeżnego Kra
kowa; nauka piosenek.

POŻYTECZNA
„KURSO-MODA”

Dorobek koła? Systematy
cznie prowadzona SPR. La
tem — ZMW-owska brygada
ochrony roślin, która nie zra
ża się częstym jeszcze bra
kiem zrozumienia ze strony
bardziej wiekowych gospo
darzy. Dalej: pomysł, który
nie wzbudził już niczyich o-

porów, a przeciwnie, zdobył
sobie aplauz duży i powszech
ny. Zdobył też proporcjonal
ny akces ludności. Nie za
brakło kandydatów zarówno
na dwukrotnie organizowany
kurs motorowo-samochodo-
wy, jak i na trzeci kurs, tym
razem motorowo-traktorowy.
W sumie — 131 uczestników.
Dosyć, jakby nie było, zna
mienny przyczynek do obra
zu zmian, zachodzących na

wsi współczesnej...
ZMW-owcy z Rybnej bar

dzo mocno eksponują spra
wy zdobywania kwalifikacji.
Chociażby tych, bez których
nie można sobie wyobrazić
dobrej gospodyni w domu.
W 1960 roku na kurs goto
wania uczęszczało 30 dziew
cząt. W następnym roku —

tyleż samo, przy czym zgło
siło się już kilka starszych
kobiet. 40 słuchaczek ukoń
czyło kurs trykotarstwa, o-

becnie — 24 przedstawicielki
płci pięknej zdobywają u-

miejętność kroju i szycia. Że
by podsumować „kursową”
statystykę, która przybrała w

Rybnej tak pokaźne i pomyśl-
| ne rozmiary, dodajmy jeszcze,
| iż trzykrotnie, również przy
| sporym komplecie słuchaczek
| reprezentujących nie tylko
| młode roczniki — prowadzo-
| no tutaj szkoły zdrowia.

ii,

i
1

WĘDRUJĄCE KOŁO

ZMW-owcy założyli teatral
ny zespół amatorski i to licz
ny, bo 20-osobowy. Prócz wy
stępów lokalnych — amato
rzy praktykują częste spek
takle wędrowne. Odwiedzają
obydwie Przeginie: Duchow
ną i Narodową, odwiedzają
Czułów, Czułówek, Czerni
chów, Morawicę, Kamień.
Jeżdżą także do sąsiadów w

Chrzanowskiem: do Sanki 1
Zalasu.

Zespół zorganizował
przed niespełna dwoma la
tyimajużnakoncie5
zycji repertuarowych, a za
razem — 50 blisko występów.

Odległość z Rybnej do
Krakowa? — Bitych 25 kilo
metrów, i to nie drogą bitą,
ale bardzo kiepską. Na co-

dzień mieszkańcy tej naj
większej w powiecie, trzech-
tysięcznej wsi po' sąsiedzku
faworyzują górniczy powiat
ehrzanowski:"do pracy zabie
rają ich samochody, podsyła
ne przez kopalnie. Zarobko
wo Rybna jest związana z te
renem węgla, co wcale nie
oznacza, że tutejsi są w in
nych okolicach rzadkim:
gośćmi.

ZMW-owcy organizują dla
swoich wsi wycieczki. Poje
chali do Oświęcimia, jeżdżą
do Ojcowa, Skały, Wieliczki.
No, i oczywiście do samego
Krakowa. Obejrzeli dwa
spektakle w Teatrze Roz
maitości. Wykupili 200 bile-

się

po-

RYBNA
tów na „Krzyżaków”. Wspól
nie z rówieśnikami ze Sanki
byli w cyrku radzieckim i w

Ogrodzie Zoologicznym. Sa
mi załatwiają sobie transport,
sami płacą.

NA POMYŚLNEJ DRODZE

UWAGA NA NUDĘ!

OD MOTORÓW
DO POLITYKI

u-Jak widać, w Rybnej
parcie i skutecznie atakuje
się tradycję wsi deskami
zabitej. Nie najmłodszy
wiekiem, ale młody energią i
serdeczną troską o sprawę
ZMW-owskiej organizacji kie
rownik szkoły, Jan Myszew-
ski, prowadzi obecnie cykl
wykładów na szkoleniu o-

światowo-politycznym. Pierw
szy temat: kwestia niemiecka.
Pokazało sięj że w Rybnej
ludzie interesują się nie tyl
ko motorami, nie tylko hi
gieną i dobrą kuchnią. Sporo
słuchaczy spoza organizacyj
nego kręgu przychodzi za
sięgnąć języka o sytuacji na

szerokim świecie.

Obecnie ZMW-owcy z Ryb
nej postanowili zostać gospo
darzami jednej z pierwszych
na terenie województwa, a

pierwszej na terenie powia
tu biblioteki 1600-lecia. Chcą
mieć pod opieką nowy budy
nek, nowych przynajmniej
pięć — a kto wie, czy nie
dziesięć w przyszłości — ty
sięcy książek, z których ko
rzystałaby cała gromada.

Istotnie, byłoby to potężne
uderzenie czytelnicze. W
przyjemnym, wygodnym lo
kalu, łatwiej dostępne oku,
bogato zróżnicowane tytuły
znalazłyby też proporcjonal
nie zwiększony krąg odbior
ców. Owszem, w Rybnej lu
dzie już czytają, niektórzy r-

dużo nawet czytają, ale i tu
taj, jak po innych wsiach,
ilościowa „podwyżka” zainte
resowania książką nie idzie
na ogół w parze z unowo
cześnieniem zamówień na

książkę.

Warunki te, jak wynika z

projektu, dzięki ZMW-owskim
bibliotekom 1000-lecia zaczną
wreszcie być spełniane.

Prośbę młodych z Rybnej
Zarząd Wojewódzki ZMW za
akceptował. Już wszedł do
akcji architekt powiatowy.
Finanse?... Wojewódzka Bi
blioteka Publiczna da 100 tys.
złotych. Rybniańskie koło
przy pomocy starszych zrobi
wykopy pod fundamenty.
Wszyscy ZMW-owcy z gro
mady złożą cegiełki pienięż
ne oraz przekażą na inwesty
cję dochody z wszelkich im
prez. Zainteresowanie nie
tylko młodzieży, lecz i star
szych, już w tej chwili o-

gromne: Klimkowicz opowia
da, że ludzie stale nagabują
go, kiedy wreszcie będą mo
gli brać się do potrzebnej ro
boty w czynie społecznym.

W skład tymczasowego ko
mitetu organizacyjnego we
szli: jako przewodniczący:
sekretarz Gromadzkiej Orga
nizacji Partyjnej, Płecki,
ZMW-owiec Klimkowicz, na
uczyciele Myszewski i Wój
cik, sekretarz Prezydium
GRN, Słowikowski, oraz

ZSL-owiec, miejscowy gospo
darz — Gala. Wcale „chytry”
zestaw osobowy: w razie po
trzeby pomoc wszystkich lo
kalnych instancji zapewniona.

Biblioteka, która z czasem

„pomnoży się” o sieć drob
niejszych punktów bibliote
cznych w terenie, ma stanąć
jeszcze w br. Będzie to bu
dynek skromny, parterowy, z

poddaszem na mieszkanie o-

piekuna placówki oraz, co

szczególnie ważne w rybniań-
skich warunkach, z salką
świetlicową. Przepraszam: tu
tejsi mówią o

Wiarni.

Wydaje nam

wa inwestycja
ściwe ręce

klubie — ka-

się, że właści-
trafi we wła-

Nie będę się tu wdawać w

ocenę Domu Kultury
podgórskiej „Sodzie”,
facto — dzielnico
g o Domu Kultury,
niem tych, którzy patrzą z

dalszej odległości — jest to

placówka ciekawa, ambitna,
o mały włos nie eksperymen-
tatorska. Zdaniem tych, któ
rzy patrzą z bliska, konkret
nie: zdaniem ZMS-owców z

podgórskiego KD, jeśli nawet
coś się w Domu dzieje, to na

pewno nic ciekawego. Trady
cyjny, ugłaskany program z

szachami i ping-pongiem na

sztandarze.

Zostawmy analizę obydwu
ocen na inną okazję. Dzisiaj
interesuje nas to, czego jesz
cze na Podgórzu nie ma. Po
za projektem.

Otóż Komitet Dzielnicowy
ZMS chciałby zorganizować
dla tu ejszej młodzieży klub,
i to duży klub, dysponujący
programem o szerokiej skali.

Zanim przejdziemy do

szczegółów, warto przypom
nieć aktualną sytuację Pod
górna. Tylko w centrum dziel
nicy (nie licząc rejonów pe
ryferyjnych) zamieszkuje 18
tysięcy młodzieży, w tym —

około czterech tysięcy mło
dzieży od lat 14 do 17-tu, któ
rajużnieuczysię,a
jeszcze nie pracuje. Ci
chłopcy i dziewczęta, zwol
nieni od ustabilizowanych
wpływów wychowawczych, z

reguły chodzą własnymi tylko
drogami, nie zawsze jasnymi.
Na marginesie wspomnę, iż
przestępczość nieletnich ty
dzielnicy Podgórze kształtuje
się wysoko. Podgórzanie
skarżą się na agresywne, wy
raźnie zorganizowane, a nie
tylko „okazyjne” gangi chu
ligańskie. Tej wersji nie de
mentuje miejscowa milicja.

Młodzież nudzi się. Małe,
zamknięte środowiskowo klu
by; szkolny przy IV Liceum,
pracownicze przy „Kablu” i
Krakowskich Zakładach Ar
tykułów Gospodarczych, sy
tuacji nie poprawią bo nie
zdołają. Świeżo otwarty klub

Zarządu Miejskiego TKKF o

przy
de

we-

Zda-

SMUTNA

STRONA MEDALU

Na imprezę przybyło blisko
1,500 młodzieży. ZMS-owcy,
którzy organizowali spotka
nie przy pomocy studentów
AGH, przygotowali się do
niego naprawdę starannie,
wydając wcześniej broszurę
— swego rodzaju „abc” pod
górskich aktualiów oraz per
spektyw. Impreza udała się
świetnie, wszyscy byli z jej
przebiegu niezmiernie zado
woleni, tyle tylko, że orga
nizatorzy po dziś dzień mają
„zarżnięty” budżet i nie mo
gą wyleźć z długów. Za wy
pożyczenie sali w dniu 25
marca 1961 roku na kilka
popołudniowych godzin —

„Korona” kazała sobie wy
płacić 5 (słownie: p i ę ć)
tysięcy złotych! Nie bagate
la...

Jakie stanowisko zajmie o-

becnie „Korona”? Finanse
całej organizacji ZMS-ow-
•kiej doprawdy nie są za
wrotne, KD ZMS Podgórze
również do magnatów nie
należy. Jeśli „Korona” po
traktuje sprawę obecnej
współpracy z organizacją
młodzieżową w sposób rów-
nie komercjalny — projekt
klubu ZMS-owskiego powę
druje ad acta. ZMS-owcy za

wypożyczoną na trzy popo
łudnia w tygodniu salę pła
cić nie będą, bo po prostu —

nie mogą. Czy to jednak wy
starczający argument, aby
przekreślić cenną przecież
społecznie inicjatywę?TM

Rozumie się, że zarobki
„Korony*’ do prywatnej kie
szeni nie idą. Cóż z tego?...

Projektowaną przez KD
ZMS placówka polityczno-
kulturalna o zasięgu i moż
liwościach, którymi dzielnica
dotąd nie dysponowała, MU
SI na Podgórzu powstać. Wy
bór lokalu — zarówno z uwa
gi na jego rozmiar i estety
kę, jak też dogodne, central
ne położenie — jest jak naj
bardziej słuszny.

Rozumiemy, iż kombinat
„Korony” jest oparty na zasa
dach przedsiębiorstwa, które
powinno być rentowne. Dlate
go — nie stawiamy kropki nad
„i”. W sytuacji, gdy racje są
podzielone należy oczekiwać
dyskusji nad problemem i je
go analizy. Wolno chyba tego
oczekiwać od jednej i drugiej
strony: od KD ZMS w Pod
górzu i zarządu kombinatu
„Korona”. I wolno spodzie
wać się, że zarówno KD par
tii jak i Prezydium DRN tę
dyskusję i analizę pobudzą,
skierowując ją zarazem na ra
cjonalne i właściwe tory.

Koniec końców — dopraw
dy niełatwe są sprawy Podgó
rza i jego młodzieży...

KONIEC

Z POSŁUSZEŃSTWEM

Po staremu: przede wszyst
kim Kraszewski, przede
wszystkim Sienkiewicz. A ci,
którzy już chcieliby wyjrzeć
poza tradycję, otworzyć sobie
okienko na szerszy literacki
świat — nie znajdują się _w

łatwej sytuacji. Sami wybie
rać jeszcze nie potrafią, przy
tym — ‘zwykle nie bardzo
jest w czym wybierać. Jesz- ■
cze nie przekroczyli etapu
czytelników posłusz
nych, czyli poprzestają
cych na guście bibliotekarza.
Stłamszone ciasno rzędy to
mów w identycznych okładzi
nach nie pobudzą ich wy
obraźni. Zbliżenie z książką
trzeba jednak lansować do
słownie. A więc, w tym wy
padku machnąwszy ręką na

oszczędność, rozkładać nie
zagłuszone ochronnym papie
rem tomy po stołach, po
gablotach. Niechże ludzie
biorą je w ręce, oglądają,
niech medytują nad nimi.
Książki zniszczą się prędzej,
zgoda, za to zaczną być czy
tane. Księgozbiór, wiejski
księgozbiór, musi być kolo
rowy, dostępny, przestronnie
rozrzucony. Biblioteka, wiej-
sk'1 biblioteka, musi stwarzać
„klientowi” warunki swobod
nego, nie żenującego namy
słu i decyzji.

wiązania z nią stałych, regu
larnych już kontaktów...

To znaczy: byłyby, jeśli
idzie o młodzież, gdyby
TKS Włóknlarz-Korona zde
cydował się pójść ZMS-ow
com na rękę.

ELEGANCKA PUSTKA

kombinatu

ul. Pstrow-
równieź ka-

W skład tzw.

sportowego przy

skiego 9 wchodzi

wiarnia, bardzo zresztą przy
jemna, tyle, że na ogół pusta
wa. Lokal w gruncie rzeczy
nie jest wykorzystany. Pro
jektanci popełnili gruby błąd,
zapominając o parkiecie dan
singowym. Podgórze ma do
statek obskurnych restaura
cyjek — barów, zaludnionych
głównie przez klientelę, przy
chodzącą „na jednego” — ale
na „jednego litra”. Brak tu

natomiast — poza rzeczoną

kawiarnią — lokalu, który już
swoim wnętrzem narzucałby
kulturalne zachowanie.

W tejże kawiarni, a także
w dwu przyległych mniej-

A w soboty — five’y przy
czarnej kawie, urozmaicone
rozrywkową „mieszanką” ar
tystyczną.

Cóż, inicjatywa doskona
ła. Warto się. pod nią podpi
sać, i to „obydwoma ręka
mi”. Autorzy planu mają
jednak poważne obawy, czy
ich zamiar zdoła dojść do
skutku.

Otóż w kwietniu ub. roku,
w trąkcie kampanii przed
wyborczej postanowili zorga
nizować imprezę — wbrew
rozrywkowym pozorom —

natury politycznej: spotkanie
młodzieży Podgórza z mło
dymi kandydatami na rad
nych. Spotkanie zareżysero-
wane bardzo ciekawie, mia
nowicie w formie „zgaduj-
zgaduli” na temat „Czy znasz

Podgórze”. Uczestnicy spot
kania nie tylko więc rozma
wiali ze swoimi kandydatami
i zasięgali u nich języka na

temat różnych podgórskich
czy krakowskich perspektyw,
ale — walcząc w eliminacyj
nych szrankach — odpowia
dali na mnóstwo pożytecz
nych pytań, dotyczących za
równo historii dzielnicy, jak
też jej gospodarczej i socjal
nej teraźniejszości.

Ale nie tak!

»CZUWAJ«?...

KOLUMNĘ OPRACOWAŁA ANNA STROŃSKA

Okres przedświąteczny. Godzina — mniej więcej — dzie
więtnasta. Albo później nieco. Tym bardziej jestem zasko
czona, kiedy zbliżywszy się na dźwięk dzwonka do drzwi

mojego mieszkania i zapytawszy (jak się domyślacie...) „Kto
tam?...” Słyszę odpowiedź „harcerze”.

Otwieram. Ano, istotnie harcerze: kilku miłych' chło
paczków w mundurkach 1 chustkach. Jeden trzyma plik
kartek. Pozdrawiają mnie grzecznym „czuwaj” i niemniej
grzecznie proszą, abym jakąś kartkę — może parę kar
tek?... — kupiła. Harcerze, młodziutcy chłopcy — handla
rzami?... Zaskakująca nowość!.,.

Przeglądam jednak „towar”. Są to widokówki z napisem
„Wesołych Świąt”, tyle dewocyjne, ile brzydkie. Zastana
wiam się, skąd „zaopatrzeniowcy” moich nieoczekiwanych
gości, mając wreszcie do wyboru asortyment naprawdę
nieraz artystycznych kartek, osiągalnych choćby w kio
skach „Ruchu”, wytrzasnęli podobną szmirę. Częściowe
rozwiązanie zagadki znajduję na odwrocie każdej wido
kówki: wydał je „Koloryt” E. Jaworskiego w Krakowie,
Kremerowska 10.

Powtarzam: częściowe rozwiązanie. Znacznie, ale to
znacznie bardziej ciekawiłoby mnie wyjaśnienie, KTO —

i na JAKIE cele przeznaczając dochód — polecił miłym
harcerzykom zabawiać się w wędrujących przekupniów?...
Zbierać pieniądze — ód drzwi do drzwi?...

Mocno doprawdy zastanawiająca metoda pedagogiczna.
I bardzo chcielibyśmy poznać tajniki jej organizacji...

Uwaga:
ZMS-owcy
uwaga:
harcerze!

Sprawy codziennej współ
pracy ZMS i harcerstwa
wzięły na warsztat oby
dwie zainteresowane orga
nizacje. Potrzeba stałego
współdziałania wynika

przecież z jedności Ideo
wej wszystkich organizacji
młodzieżowych w kraju.
ZMS i ZHP w wielu wy
padkach „spotykają się”,
przede wszystkm — na te
renie szkół średnich, za
tem stały kontakt i podej
mowanie wspólnych inicja
tyw będzie korzystne za
równo dla harcerzy, jak
też ZMS-owców.

Sekretarz KW ZMS, tow.
Jan Maj przypomina, że

to, co dotąd osiągnęły obie
organizacje — nie odpo
wiada jeszcze ani możli
wościom, ani potrzebom.
ZMS i ZHP są reprezento
wane w 80 procentach
szkół średnich naszego
województwa. Absurdem
byłoby twierdzić, że bierne
„sąsiedztwo’* którejkol
wiek ze stron wychodź! na

zdrowie. Bezsensowna jest
również dająca się .tu czy
ówdzie zaobserwować „ry
walizacja**. ZMS bynaj
mniej nie traktuje harcer
stwa jako „freblówki” do
swoich szeregów. Trzeba
usuwać takie nieporozu
mienia, wyjaśniać grupom
ZMS-owskim i drużynom
harcerskim, że różni je
Wprawdzie metodyka dzia
łania, ale łączy wspólna
idea.

Precyzując płaszczyznę
współpracy z harcerstwem,

ZMS-owcy proponują
wspólne obozy, inicjatywy
i imprezy w klubach mię
dzyszkolnych czy sporto
wych, jak również zgła
szają gotowość swoich ak
tywistów do udzielania się
w różnych pracach har
cerskich.

BPS - w szhole?

Nowohuccy
uczniowie

ZMS-owcy
proponują...

Jak przebiega kampania
sprawozdawczo-wyborcza w

szkolnych organizacjach ZMS?
Sądząc po dotychczasowym

zaawansowaniu — nieźle. W
wielu szkołach w Kraków,
skiem odbywają się również
zebrania przedwyborcze, na

których uczniowie porządku
ją swoją gospodarkę wew-

nątrzorganizacyjną, aby w

trakcie właściwych zebrań
sprawozdawczo - wyborczych
(tych było już kilkadziesiąt)
nie tracić czasu na kwestię
„administracyjnej natury”,

— Dobra kampania spra
wozdawczo - wyborcza, to

przygotowanie d obryci
programów działania na bie
żący rok szkolny mówi
kierownik wydziału szkolne
go KW ZMS, tow. Mieczysław
Kucharski- — Chcemy Wi
dzieć w ZMS.-owcach rzeczy
wistych organizatorów życia
społecznego, politycznego, kul
turalnego w uczniowskim ko
lektywie. Tymczasem wiele
grup istniało dotąd na pa
pierku, nie umiejąc odegrać
żadnej roli w życiu swojaj
szkoły. Zebrania sprawozda
wczo-wyborcze muszą rozli
czyć wszystkich ZMS-owców z

działalności w grupie, ustalić
dla wszystkich zadania, zdol
ne faktycznie już zaangażo
wać uczniów w życie organi
zacji. Przy poszukiwaniu ta
kiego konkretnego, ciekawego
programu może bardzo przy
dać się lektura specjalnego
numeru „Płomieni”, który
wskazuje nie tylko kierunki,
lecz i metody pracy w gru
pie działania. Polecam ucz
niom — ZMS-owcom tę lek
turę, jak również książkę
„ZMS w szkole”, którą winni
zainteresować się także opie
kunowie grup.

A same wybory?.„ TO wa
żna, choć niełatwa na pewno
okazja do „wyłowienia” spo
śród uczniów jednostek, u-

miejących zaskarbić sobie au
torytet w granie kolegów —

rówieśników.

*

Spośród zebrań, które do
tychczas odbyły się m. iń. w

krakowskim Technikum O-
dzieżowym, nowohuckiej Za
sadniczej Szkole Zawodowej,
żywieckim Liceum Pedagogi
cznym, tarnowskim i Liceum
Pedagogicznym, jak również
w Liceum Pedagogicznym w

Kętach, Technikum Sztuk
Plastycznych w Wiśniczu czy
w Liceum Ogólnokształcącym
w Olkuszu — i we wszyst
kich tych szkołach miały nie
sztampowy charakter -=• po
stanowiliśmy zrelacjonować
najciekawsze chyba zebrania
ZMS-owców z Technikum E-

konomicznego nr 2 w Nowej
Hucie.

Kol Anna Grylas, uczenni
ca klasy IV, rzeczowo i zwię
źle przedstawiła zarówno nie
dostatki w dotychczasowej
pracy organizacji, jak 1 spo
sób jej ulepszenia. Dyrektor
szkoły, mgr Władysław To
mecki, zwrócił uwagę młodzie
ży na możność analogicznych
często form pracy ZMS W
szkole i w zakładzie produk
cyjnym. Przypominając, że

współzawodnictwa nie wolno

„upiększać” sukcesami należą
cymi do podstawowych obo
wiązków ucznia, wskazywał m.

in. na potrzebę współodpowie
dzialności ZMS z Radą Peda
gogiczną za wyniki pracy; 1

wychowania, na potrzebą U-
dzielania się ZMS-owców w

samorządzie szkolnym, spół
dzielniach uczniowskich, . K

harcerstwie. r

Uczennica klasy V — Boże
na Majewska zaproponowała
kolegom szkolne współzawod
nictwo o tytuł Brygady Pracy
Socjalistycznej. Kryteriami
byłyby takie warunki jak wzo
rowa nauka, dyscyplina, po
moc dla słabszych uczniów,
ożywiona działalność kultu
ralna, społeczna — być może,
sporo jeszcze dalszych mo
mentów, które zdefiniowaliby
sami uczniowie, podejmująo
szczegółową dyskusję nad
wnioskiem nowohuckiej kole
żanki. Poniysł jest niewątpli
wie ciekawy, dlatego warto

pokusić się o taki ekspery
ment-
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Czy telewizor zastąpi
nauczyciela?

i
" Zainteresowanie telewizją

rośnie na całym świeci® w

gwałtowny sposób. Przed 10
laty sieci telewizyjne posia
dało zaledwie pięć krajów, a

obecnie liczba ich sięga już
50 i co roku czynione są w

tej dziedzinie dalsze postępy,
a "liczba aparatów telewizyj
nych przewyższa obecnie 85
milionów. Również w Polsce
telewizja zatacza coraz szer
sze kręgi i sięga już grubo
ponad pół miliona aparatów.

Czynniki oświatowe zwróci
ły uwagę na olbrzymie możli
wości telewizji w zakresie
nauczania. Na ekranie telewi
zyjnym można wykorzystać
różne pomoce naukowe, które
zbliżają najtrudniejsze zagad
nienia. Każdy szczegół można

pokazać w zbliżeniu. Szcze
gólnie ważną rolę może ode
grać telewizją w zakresie roz
szerzenia pomocy szkolnych i
zrewidowania programów.
Wykorzystuje się ją już dzi
siaj dla celów właściwego
nauczania, kształcenia nauczy
cieli, do nadawania progra
mów pozaszkolnych i pozauni-
wersytieckicht Szczególnie
wielką rolę może spełnić tele
wizja nie tylko w krajach po
siadających rozgałęzioną sieć
telewizyjną, leez również, a

nawet przede wszystkim tam,
gdzie istnieje potrzeba kształ
cenia licznych zastępów nau
czycieli i w których odczuwa
się brak zakładów nauczania.

w szkołach 1 na uniwersyte
tach, zwłaszcza na duże odle
głości. Te możliwości tele
wizji będą jednak wte
dy skuteczną pomocą w

nauczaniu, gdy . zostanie
nawiązana współpraca pomię
dzy nauczycielami i producen
tami programów. Możliwości
telewizji w tej dziedzinie ży
cia są olbrzymie. Świat stanie
się jednym wielkim uniwersy
tetem powszechnym, z którego
będą mogli korzystać ludzie
mieszkający w najodleglej-
fzyeh od centrów kultury
miejscowościach. Zniknie po
jęcie „świata zabitego deska
mi”.

Na błyszczącej
szosie

Błyszczące znaki drogowe
wzdłuż szos przywitane zostały
z uznaniem przez kierowców,
którym znacznie łatwiej dostrzec

je w świetle reflektorów. Sygna
lizujemy obecnie nowy pomysł z

tej dziedziny: błyszczącą powierz
chnię szosy. Można w ten sposób
wydłużyć pole widzenia. Każdy
przedmiot na szosie ukazuje się
wtedy już w odległości pięcio
krotnie większej niż normalnie,
przy takiej samej sile światła re
flektorów samochodowych.

Substancja odblaskowa na po
dłożu sztucznej żywicy rozpylam
Jest w ten sposób, że pokrywa
wszelkie nierówności tyłko z je
dnej strony. Odblask pada więc
tylko w kierunku jadącego po
jazdu 1 nie oślepia kierowców
nadjeżdżających z przeciwka.

■I MECHANICZNE
w SIEMIANOWICACH ŚLĄSKICH,

ul. Powstańców 57

przyjmą natychmiast

tokarzy
i frezerów

Przy zakładach czynna jest stołówka.

Hotel dla zamiejscowych zapewniony.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Telewizja nie jest bynaj
mniej środkiem kształcenia tak
Kosztownym, jak to się ogól
nie przypuszcza- Nieskompli
kowana aparatura, stosunko
wo tanio funkcjonująca, może
być zastosowana do nauczania

Druga para oczu
Eksperci, odróżniający fal

syfikat od dzieł pocho
dzących spod pędzla daw
nego mistrza malarstwa,

mają niekiedy twardy o-

rzech do zgryzienia. Zdarza
ją się bowiem naśladowcy
tak w swej sztuce genialni,
że nawet znawcy trudno jest
dzieło to od falsyfikatu od
różnić. Swą pewność w roz-

'

poznaniu falsyfikatu eksper-
'

ci zawdzięczali spojrzeniu na

obraz za pomocą niewi
dzialnych promie- ,

n 1, promieni podczerwo- j
nych.

Po dziś dzień trwają nie 1

zakończone jeszcze badania ;
fizyków nad promieniowa
niem podczerwonym. Coraz
więcej też znajduje ono za-

stosowań technicznych. Od
astronomii — do hodowli dro
biu i od przemysłu tekstylne
go — do paleontologii — nie
widzialne promienie wprzęga-
ne są w służbę człowieka.

WIDZĄ W NOCY
I WE MGLE

Promieniowanie podczer
wone łatwiej przenika przez
atmosferę niż światło widzial
ne, rozchodzi się również bez
trudu w zupełnej ciemności i
to właśnie decyduje o jego
zaletach. Technika dostarczy
ła bowiem już urządzeń wy
syłających te niewidzialne

promienie w formie reflekto
rów. Opracowana została
również aparatura elektro
niczna, wykrywająca promie-

ny sposób. Podobne urządze
nia znajdują zresztą zastoso
wanie także w ratownictwie
górniczym. Okulary z prze
twornikiem elektronooptycz-
nym pozwalają widzieć w za
snutym dymami chodniku,
gdy bez nleh ratownicy ska
zani są na poruszanie się po
omacku.

PROMIENIE
WZMAGAJĄCE APETYT

Fotografia podczerwona po
zwala także w zastosowaniu
gospodarczym odkryć np. nie
jednorodności w tkaninach,
które pozornie wydają się
zupełnie jednolite. Kontrola
promieniami podczerwonymi
wyodrębnia także barwniki

specjalnie uczulone na te pro
mienie. Barwników takich,

Aparat ukrywany
w... uchu

Iechnika na codzleń
Norników calnstalowanych w Je
dnym * paryskich sepMall. Chi
rurg, dokonawiry awego rodzaju
„teledlagnoiy”, drogą radiową
przesyła natychmiast Informacje
o pierwszej pomocy, jakiej nale
gałoby udzielić ofierze zanim na

• miejsce wypadku przybędzie po
gotowie lekarskie.

nie podczerwone "i zamienia
jąca je na światło widzialne.
Zamknięty został w ten spo
sób pewien cykl, którego zna
czenie dla nauki łatwo sobie
wyobrazić. Można to porów
nać z otworzeniem na świat
drugiej pary oczu.

Aparaty fotograficzne dla
podczerwieni pozwoliły astro
nomii np. odkryć nowa

gwiazdozbiory i masy ciem
nej materii, które były nie
widoczne dla tradycyjnych
przyrządów obserwacyjnych,
a wysyłają, jak się okazało,
promieniowanie podczerwo
ne.

W paleontologii fotografia
podczerwona pozwala odkryć
szczegóły budowy skamienia
łych roślin i owadów, zacho-

___________ _____ _____

wanych w bryłach węgla 1 niezależnie od „widzialnego”
minerałach. W medycynie — koloru, nie należy stosować
można fotografować pod skó- do tkanin noszonych w lecie,
rą naczynia krwionośne. W bo nawet jasne ubranie bę-
botanice — odróżniać rośliny
chore od zdrowych, a na

zdjęciach lotniczych rozpoz
nawać różne gatunki drzew.
W kryminologii fotografia w

podczerwieni pozwala nie tyl
ko wykryć fałszerstwa obra
zów, ale także odczytywać
stare lub celowo zniszczone
dokumenty, odtwarzać tek
sty z papierów zapleśnlałych
lub nadpalonych.

Wreszcie w technice, woj
skowej fotografia lub ekran
noktowizora pozwala prowa
dzić obserwacje w niewidocz-

Holenderskie zakłady „Philips”
wypuściły na rynek superminia-
turowy aparat dla ludzi z wada
mi słuchu. Ciężar jego wynosi za
ledwie 9 gramów. Można go z p®.
■wodzeniem ukryć w małżowinie
usznej.

W Stanach Zjednoczonych w u-

użytkowaniu osób prywatnych
znajduje się coraz więcej urzą
dzeń radarowych. Dotyczy to w

pierwszym rzędzie właścicieli mo
torówek sportowych, którzy w ten

sposób pragną zmodernizować
swój pływający

Prywatne radary

Z pokładu samolotu...

telefonujemy do domu

W Kanadzie przeprowadzono
niedawno próby bezpośredniej łą
czności telefonicznej pomiędzy
Ziemią j samolotem. Wystarczy
ło, by dowolny abonent wykręci!
na tarczy telefonicznej numer,
Jaki „przydzielono” samolotowi.
W ten lam sposób pasażer iamo-
lotu mógł połączyć »ię z dowol
nym abonentem na terenie Ka
nady,

Telefoniczny
„automat-sekretarka”

ŚLUSARZY do wykonawstwa konstrukcji
stalowych oraz SPAWACZY < łektrycznych i

autogenlcznych — zatrudni natychmiast Kra
kowskie Przedsiębiorstwo Budowy Piecęw
Przemysłowych — Nowa Huta— Krzesławice
(dojście od bramy głównej Kombinatu). Wy
nagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy w

Budownictwie. — Zakwaterowanie zapewnio
ne. K-371

INŻYNIERA HYDROTECHNIKA z co naj
mniej 3-letnią praktyką, obeznanego z budow
lami hydrotechnicznymi i hydrologią — za
trudni natychmiast Zespół Elektrowni Wod
nych Rożnów-Czchów w Rożnowie, pow. No
wy Sącz, woj. krakowskie. — Mieszkanie ro
dzinne zapewnione. Warunki prący i płacy do
omówienia na miejscu w Dyrekcji.

K-354

INŻYNIERA BUDOWLANEGO z uprawnie
niami, na stanowisko kierownika techniczne
go — przyjmie Spółdzielnia Pracy Robót Bu
dowlanych i Wiertniczych — Kraków, ul. Łob
zowska 8. — Wynagrodzenie: do 3.500 zł + 300
zł za uprawnienia + 200 zł dodatek specjalny
+ premia. K-3.88

INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW GEODETÓW
— zatrudni natychmiast Wojewódzkie Przed
siębiorstwo Geodezyjne Gospodarki Komunal
nej w Krakowie, Rynek Gł. 24. — Zgłoszenia
przyjmuje Dział Kadr. — Warunki pracy i
płacy do omówienia na miejscu. K-401

sprzęt.

—ii

i

Tajniki „telediagnozy”

W kliku wozach policji parys
kiej zainstalowano kamery j na
dajniki telewizyjne. W razie wy
padku, przy którym interweniuję
policja, obraz ofiary przekazywa
ny jest drogą telewizyjną do od-

W USA zbudowano specjalny
automat ułatwiający korzystanie
i aparatu telefonicznego. Zwalnia
ea abonenta od wykręcania tar
czą tych numerów, z którymi łą
czy się on względnie regularnie.

Abonent ma do dyspozycji nie
wielką kartotekę zawierającą
karty z regularnie używanymi
numerami telefonicznymi. Gdy
chce się połączyć z jednym z

tych numerów lub kolejno z kil
koma — wkłada do automatu od
powiednie karty. Dalej — proces
łączenia odbywa się już w sposób
całkowicie automatyczny.

dzie wtedy „piekło"
Promienie podczerwone

mają zastosowanie w hodowli.
Wielkie fermy drobiu używa
ją takich promienników do
naświetlania kurcząt, które

nabierają wtedy znakomitego
apetytu i szybko przybierają
na wadze. Równie skuteczne
okazały się niewidzialne pro
mienie w innych działach ho-
dowlŁ

Również ! u nas technika
podczerwieni znajduje już
praktyczne zastosowania

przemysłowe.

INŻYNIERA MECHANIKA z paroletnią prak
tyką, na stanowisko kierownika Sekcji Star
szego Mechanika — przyjmie Zarząd Budow
lano-Montażowy Nr 1 Centrum PPB H. IŁ. w

Kombinacie Huty im Lenina. — Płaca według
Układu Zbiorowego Pracy w Budownictwie' +

wysoka premia. K-413

INŻYNIERÓW MECHANIKÓW 1 ELEKTRY
KÓW z praktyką, na stanowiska rzeczoznaw
ców Inspektoratu Kotłowego i Dźwignicowe
go — poszukuje Warszawskie Biuro Dozoru
Technicznego. — Zgłoszenia: — Kraków, al.
Puszkina 1 — telefon 577-05, K-403

By zapewnić maksimum bezpieczeństwa
ważny czytelnik prasy śmiertelnych wypadków nie postawę fatalistyczną, jakkol-
codziennej napotyka można zaradzić, przeciwstawić wiek jasne jest, że ogromnej

niemal codziennie na
‘ ‘

wiadomości, powiada
miające go o tragicznych wy
padkach, w których ponoszą
śmierć ludzie na całym glo
bie bez względu na to, czy za
mieszkują pierwotną puszczę,
czy wielkie nowoczesne, mia
sta. Przyczyny tych wypad
ków są najrozmaitsze. Naj
bardziej groźnym przeciwni
kiem człowieka jest w dal
szym ciągu przyroda. Trzęsie
nia ziemi, obsuwanie się skał,
wylewy rzek, gwałtowne wi
chury zbierają rokrocznie
straszliwe żniwo śmierci sięga
jące dziesiątek tysięey osób.

Postępująca technizacja ży
cia niesie również wicie wy
padków. Najgroźniejsze są wy
padki drogowe będące wyni
kiem wzrastającej motoryzacji
i wypadki kolejowe czy okrę
towe- Wielu ludzi ginie wsku
tek awarii różnych urządzeń
fabrycznych. Nie tu jednak ko
niec ofiar. Ginie wielu ludzi
wskutek nieuwagi, nieostroż
ności własnej, a nawet w naj
bardziej cieplarnianych wa- ....

runkach, we własnym rniesz-.1 neralny światowej Organiza-
kan.iu czyha na człowieka wie
le niebezpieczeństw . wskutek
uchodzenia gazu, nieumiejęt
nego obchodzenia się z elek
trycznością. Giną ciągle dzieci
pozostawione bez opieki. Z ro
ku na rok rośnie liczbą uto
nięć. Czy tej narastającej fali

U się?
Najbardziej bezradny wyda

lę się człowiek wobec klęsk
żywiołowych. W ciągu najbliż
szych lat będą wysyłane mi
sje naukowe do stref aktyw
nych sejsmicznie. ( Południo
wa Ameryka, rejony śródzie
mnomorskie), w celu zi»adanła
aktualnego stanu sieci obser
wacji warunków, w których
są ustalane mapy działalności
sejsmicznej i sposobu, w ja
kim dane sejsmiczne są wyko
rzystywane przy budowie bu
dynków i konstrukcji inżynie
ryjnych. Raporty te pozwolą
opracować dyrektywy w za
kresie prac geologicznych i
geograficznych, by zapewnić
ludności maksimum bezpie
czeństwa.

Szczególnie jednak powinien
człowiek zająć się walką ze

wzrastającą ilością wypadków
drogowych i domowych. „W
dobie obecnej wypadki po
wodują więcej zgonów niż
wszystkie inne choroby, z wy
jątkiem raka ! zawałów ser
ca” — stwierdził dyrektor ge-

cji Zdrowia G. Candau. Wy
padki te, mimo swego za
trważającego wzrostu, nie by
ły dotąd badane naukowo. Do-,
piero ostatnio uczeni zajęli się
tą dziedziną. Zoyt wielu ludzi
ciągle jeszcze przybiera w

stosunku do tych wypadków

liczby wypadków -można by
uniknąć, zwłaszcza, że więk
szość ich ma miejsce w Oko
licznościach ogólnie uważa
nych za „bezpieczne”. W za
kres tych badań będą wcho
dziły takie zagadnienia, jak
dom rodzinny, który bynaj
mniej nie jest najbezpiecz
niejszym, jak zapewnienie
dzieciom maksimum bezpie
czeństwa, odpowiednie wy
chowanie jako najlepsza szcze
pionka przeciw wypadkom,

Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni
„Samopomoc Chłopska” w Olkuszu, ul. Skła
dowa nr 1 — zatrudni z dniem 1 lutego 1962 r.

jednego PRACOWNIKA na stanowisku star
szego instruktora branży piekarniczej. — Wy
magane wykształcenie wyższe ekonomiczne,
dwa lata praktyki zawodowej lub wykształce
nie średnie ekonomiczne i 5 lat praktyki za
wodowej. — Warunki płacy i pracy do omó
wienia w Zarządzie PZGS, w godzinach od 7
do15,wsobotyod7do13. K-380

Przedsiębiorstwo Budowlano - Montażowe w

Skarżysku-Kamiennej, ul. Ekonomii nr 9 —

przyjmie natychmiast do pracy INŻYNIERÓW
I TECHNIKÓW BUDOWLANYCH t upraw
nieniami, PRAWNIKA na stanowisko pełno
etatowego radcy prawnego, EKONOMISTÓW
z wyższym wykształceniem do działu zatrud
nienia, zaopatrzenia i planowania oraz OPE
RATORÓW SPYCHAREK. — Dla samotnych
zapewnione miejsce w hotelu robotniczym. —

Podania z życiorysami należy składać w Dzia
le Kadr Przedsiębiorstwa. — Po okresie prób
nym możliwość otrzymania mieszkania. Wy
nagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy w

Budownictwie. K-379

Prezydium Powiatowej Rady Narodowej w

Suchej — Wydział Architektury i Budownic
twa — zatrudni' natychmiast MAGISTRA IN
ŻYNIERA ARCHITEKTA z 5-letnią praktyką
(w tym 3 i pół roku w projektowaniu w za
kresie planowania przestrzennego) — na sta
nowisko kierownika zespołu planowania prze
strzennego oraz INŻYNIERA ARCHITEKTA
ewentualnie INŻYNIERA BUDOWNICTWA
OGÓLNEGO lub TECHNIKA BUDOWLANE
GO z uprawnieniami — na stanowisko in
spektora nadzoru w Wydziale Architektury i
Budownictwa. — Warunki do omówienia w

Prezydium Powiatowej Rady Narodowej w

Suchej, ul. Mickiewicza 65, pokój nr 12.
K-376

IMie wyrzucajcie!
To pożywne!

Czy umiejętnie wykofzy-
stuiemy produkty żyw
nościowe? Czy podczas

•przyrządzania i notowa
nia obchodzimy się z nimi na
leżycie, by uronić jak naj
mniej z ich zawartości? Na
ten temat zabiał ostatnio głos
w ZSRR N. Kowalow, inży
nier-technolog przemysłu
żywnościowego. Jego
strzeżenia są ciekawe.

Nawet najbardziej
czędna gospodyni przyrządza
jąc jedzenie jest czasem roz
rzutną, Jdię podejrzewa, . że

spo-

osz-

razem z odpadkami produk
tów wyrzuca część wartościo
wych i potrzebnych organiz
mowi substancji. Jeszcze roz-

rzutniej postępują gospodynie
z jarzynami. Od każdego ki
lograma kartofli odrzuca się
300głupinaokoło20%po
żywnych substancji
podczas gotowania.

Jak uniknąć tych strat?
Ziemniaki należy obierać nie
zwykłym nożem, lecz specjal
nym nożykiem z rowkiem,
którym można obierać znacz
nie cieniej. Przyrządzając
zimne potrawy, ziemniaki na
leży gotować w łupinach.
Wówczas o 2—3 razy rfiniej
tracą one pożywnych sub
stancji.

Nie wyrzucajmy kaczanów
kapusty, ponieważ zawierają
pne dużo witaminy C, Należy
je oczyścić, drobno pokrajać i

włożyć razem z kapustą do

zupy. Kaczany można użyć do
sałatek. Jarzyny najlepiej go
tować na parze. Wówczas nie
tylko mniej tracą witamin,
lecz i jedzenie bywa smacz
niejsze.

ginie

Prawie wszystkie gospody
nie ziemniaki i jarzyny za
lewają zimną wodą i dopiero
wówczas stawiają na ogniu.
W zimnej wodzie ginie dużo
witamin:
15—20 •/»
białka, 50 •/» soli
nych. Jarzyny
gorącej wody zachowują du
żo witamin.

Gdy gotujemy mięso, na

powierzchnię wypływa szara

masa, którą gospodynie zwy
kle odrzucają. Tymczasem
zawiera ona wartościowe
białka znajdujące się w mię
sie. Wystarczy posolić wodę,
W której gotuje się mięso, do
piero w momencie zagotowa
nia, a szumowin będzie znacz
nie mniej. Gdy zamrożone

mięso czy wątróbka odmraża
się, pojawia się sok, zawiera
jący dużo białka i soli mine
ralnych. Sok ten można do
dać do mielonego mięsa i
sosów przed tym zagotowując
go.

Suszone grzyby zmielone
lub sproszkowane i w takiej
postaci dodaną do sosów lub

ziemniaki tracą
cukru, 10—15 */#

mineral-
włożone do

do zupy przyniosą więcej po
żytku organizmowi. Ważne

kiedy 1 co dodajemy do przy
rządzonych potraw. Gdy do
damy do zup lub sosów mar
chew lub cebulę w postaci
surowej — wyparuje ich aro
mat podczas gotowania. Prak
tyczniej będzie marchew i
cebulę przedtem podsmażyć
przed włożeniem do zupy.
Tak podsmażone jarzyny za
chowują karotynę, która w

naszym organiżmie wytwarza
witaminę A.

Gdy do garnka włoży się
wszystkie jarzyny razem, nie
które z nich rozgotują się 1
stracą pożywne składniki. Na
leży je kłaść w odpowiednim
porządku, by się nie rozgoto
wały. Przy gotowaniu mięsa
należy włożyć je najpierw do
garnka i dopiero po pewnym
czasie świeżą kapustę, na
stępnie kartofle a na 10—15
minut przed zakończeniem
gotowania — przyprawy i

podsmażone marchew 1 ee-

bulę.
Nie należy smażyć produk

tów na maśle, bo wówczas

jarzyny tracą dużo pożyw
nych składników. Lepiej ma
słem przyprawić już gotowe
jedzenie.

Prezydium Powiatowej Rady Narodowej, Wy
dział Komunikacji w Brzesku — zatrudni od
1 lutego br. następujących pracowników:
1) INŻYNIERA - DROGOWCA — na stanowi

sko kierownika Przedsiębiorstwa,
2) INŻYNIERA lub TECHNIKA d/s technicz

nych,
8) INŻYNIERA lub TECHNIKA jako referen

ta d. s. społecznych czynów drogowych,
4) EKONOMISTĘ z zakresu księgowości z

wyższym lub średnim wykształceniem eko
nomicznym,

5) DYSPOZYTORA — z wykształceniem śred
nim,

6) MECHANIKA — z wykształceniem śred
nim — mechanicznym.

Warunki płacy i pracy do omówienia na

miejscu. — Zainteresowani winni wnosić po
dania udokumentowane — (dyplomy lub inne
świadectwa stwierdzające kwalifikacje zawo
dowe) do Wydziału Komunikacji Prezydium
Powiatowej Rady Narodowej w Brzesku, ul.
Kościuszki 3, w terminie do dnia 31 stycznia
1962 r. K-382

HUTY SZKŁA III
CHEMICZNA SPÓŁDZIELNIA PRACY

„FLORINA”

poszukuje dostawcy

flakonów perfumeryjnych
z gwintem, ze szkła białego I kobaltowe
go, ewentualnie o innych kolorach. — Po

jemność flakonów od 5 g do 100

Huty szkła przemysłu kluczowego,
nowego i spółdzielczego, proszone

składanie ofert na adres:

„F LORINA"

KRAKÓW, ul. KATARZYNY

Dział Zaopatrzenia

g.
tere-

sąo

nr 2,
telefon 560-47.

Krakowska Fabryka Kabli — Kraków, wL
Wielicka 114, przyjmie natychmiast do pracy
w Branżowym Ośrodku Normowania Pracy i
Biurze Konstrukcyjnym — INŻYNIERÓW
MECHANIKÓW, ELEKTRYKÓW, META
LURGÓW i KONSTRUKTORÓW oraa KOPI
STÓW lub KREŚLARZY. — Warunki pracy 1

płacy do omówienia w Dziale Kadr Krakow
skiej Fabryki Kabli. K-319

Fabryka Części Zamiennych Maszyn Górni
czych Oświęcim-Brzezinka (obok dworca ko
lejowego) — zatrudni zaraz:

1. TOKARZY — WYTACZARZY,
2. ŚLUSARZY remontu maszyn i urządzeń,
3. STAŻYSTÓW Zasadniczych Szkół Zawodo

wych o specjalnościach jak w poz. 112,
4. EKONOMISTĘ PLANOWANIA na stano

wisko Kierownika Działu Planowania,
5. MISTRZA REMONTU maszyn i urządzeń.

Dla pracowników wymienionych w poz. 1 I

2, posiadających kwalifikacje w grupach od
VI do VIII, możliwość uzyskania zarobków
średnio od 2.100 do 2.700 zł miesięcznie (pra
ca akordowa).

Ponadto przysługuje deputat węglowy w

wysokości 8 ton rocznie — w tym 6 ton w

naturze.
Zakwaterowanie w hotelach robotniczych

zapewnione. — Dla pracowników o dużych
kwalifikacjach zawodowych, istnieje możli
wość uzyskania mieszkań rodzinnych.

Zgłoszenia przyjmuje i wszelkich informacji
udziela Sekcja Kadr. K-383

PRZETARGI

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych
"

w Krakowie, pl. Matejki nr 12

OGŁASZA PRZETARG
na wywożenie nieczystości i śmieci z obiektów
kolejowych na terenie województwa krakow
skiego oraz rzeszowskiego w obrębie DOKP W.
1962 r.

Podkładki ofertowe i wszelkie Informacja
można otrzymać w Dyrekcji OKP w Krako
wie, pl. Matejki 12, w godz. 10—12, pokój nr 353.

Oferty należy składać do skrzynki ofertowi
umieszczonej w hallji gmachu DOKP na par
terze, w terminie do dnia 1 lutego 1962 r. —

do godziny 9.
Otwarcie ofert nastąpi w Dyrekcji Okręgom

wej, Kolei Państwowych w Krakowie, dnia 1
lutego br., godz. 9, w pokoju nr 353.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru
oferenta. K-398

Krakowskie Zakłady Chemiczne
Przemysłu Terenowego
Kraków, ul. Miodowa 9

OGŁASZAJĄ PRZETARG
NIEOGRANICZONY

na sukcesywną dostawę w roku 19621
ca 60.000 szt. wisiorków do galanterii,
ca 1.000.000 sztuk okuć drucianych do USpl*
nek podwiązkowych,
ca 400.000 szt. zakrętek bakelitowych do sło
ików K-29 — oraz innych okuć metalowych
do wyrobów różnego rodzaju galanterii «

tworzyw.
Bliższych informacji w sprawie przedmiotu

przetargu udziela Sekcja Zaopatrzenia — Kra
ków, ul Miodowa 9, tel. 258-07, w godz. 8—10.

Oferty w zalakowanych kopertach należy
składać w biurze Przedsiębiorstwa, Kraków,
uL Miodową 9, w terminie do 10 lutego br.

Otwarcie ofert odbędzie się w dniu 12 lute-
go br., o godz. 9 w biurze Przedsiębiorstwa.

W przetargu uczestniczyć mogą przedsię-
biorstwa uspołecznione i nieuspołecznione.

Ogłaszający przetarg zastrzega sobie prawo
dowolnego wyboru oferty. K-387

Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych
„Elektromontaż”

w Krakowie Nowa Huta,
Główny Plac Budowy H. i L. barak nr 33

ZAPRASZA
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze 1

prywatne
DO SKŁADANIA OFERT

na wykonanie:
1) pasków perforowanych z tworzywa sztucz

nego — dostawa miesięcznie po 3.000 szt. —

604)00 szt.

2) spinaczy z tworzywa sztucznego — dostaw*
miesięcznie po 12.000 szt. — 240.000 szt.

3) przytrzymywaczy z tworzywa sztucznego —

dostawa miesięcznie po 500 szt. — 6.000 szt.
W sprawie informacji technicznych warun

ków' wykonania oraz celem oglądnięcia wzo
rów należy zgłaszać się w Dziale Zaopatrze
nia Przedsiębiorstwa (telefon 437-30).

Oferty należy składać do dnia 27 I br.
K-36S

Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni
Zakład Transportu w Chrzanowie

ogłasza, że w dniu 5 lutego 1962 r., o godz. •,
w Zakładzie Transportu PZGS

w Chrzanowie, ul. Oświęcimska 90
SPRZEDA W DRODZE PRZETARGU

OGRANICZONEGO
samochód marki „Henscheł” typ S-40, kom
pletny, na chodzie.

Cena wywoławcza wynosi 42.000 zł.
Do przetargu mogą przystąpić wszystkie in

stytucje 1 przedsiębiorstwa prywatne, które
odpowiadają wymogom § 8, ust. 3, Zarządze
nia Min. Komunikacji z dnia 1 VIII 1960 (Mo
nitor Polski nr 66/60, poz. 315).

Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywo
ławczej należy wpłacić najpóźniej do dnia 27
stycznia 1962 r. w kasie PZGS w Chrzanowie,
ul. Oświęcimska 90.

Samochód można oglądać codziennie od
godz. 7.30 do 15 w garażach PZGS — Chrza
nów, ul. Oświęcimska. 90. K-381

Stolarska Spółdzielnia Pracy
im. L. Waryńskiego

w Kalwarii Zebrzydowskiej
OGŁASZA PRZETARG

NIEOGRANICZONY
na dostawę 10.000 szt. uchwytów meblowych,
ponlklowanych, 25.000 szt. przykrywek do
uchwytów, 22.000 szt. ślizgaczy do mebli, 5.000
szt. zamków baskwilowych meblowych.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Oferty w zamkniętych kopertach należy
składać w terminie do dni 10 od daty ukaza
nia się niniejszego ogłoszenia.

Otwarcie ofert nastąpi w 11 dniu od daty;
ukazania się ogłoszenia o przetargu.

Informacji dotyczących zakresu dostaw
udziela codziennie Dział Zaopatrzenia Spół
dzielni, Kalwaria Zebrzydowska, ul. Mickie
wicza nr. 2.

Zarząd Spółdzielni zastrzega sobie prawo
dowolnego wyboru oferenta względnie unie
ważnienia przetargu bez podania przyczyn.

DZIURKARKĘ OBZIEŻBWA
f-my Recce, typ Coratrim
— produkcji NRF — fa

brycznie nową

ZAMIENI
ca dwie nowe dziurkarki

bieliźniane
SPÓŁDZIELNIA PRACY

WŁOKIENNICZO-
ODZIEZOWA

„NAPRZOD”
w Krakowie,

ul. Stradomaka nr 12,
telefon 591-79.

WÓZEK RĘCZNY
Inwalidzki — kupi

RADA ZAKŁADOWA
PZS „CHEŁMEK”

w Chełmku,
pow. Chrzanów.

Zguby

CURZYDŁO Henryk, zsm.

Andrychów, Tkacka 69 —

zgubił przepustką stalą —

wydaną przez Wytwórnię
Silników Wysokoprężnych
•ro Andrychów— p-u
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Zwierzyniec
W trosce

o mieszkańców

Wydział Gospodarki Ko
munalnej DRN Zwierzy
niec w trosce o zaopatrze
nie mieszkańców dzielnicy
w dobrą wodę pitną zlecił
wykonać pod koniec ub.
roku studnie na Bielanach
i w Przegorzałach. W roku
1962 powstaną dalsze stud
nie, a to w Bronowicach
Małych i na ul. Księcia
Józefa-

W celu zabezpieczenia
odpływu wód opadowych
Z ul. Król. Jadwigi i
Księcia Józefa — wykona
no tam oczyszczanie ro
wów przydrożnych. Oczysz
czanie rowów i uporządko
wanie tej części dzielnicy
znacznie poprawiło jej wy
gląd.

Kleparz
Asfaltowa droga

do Toń

Obecnie trwają prace
przy budowie drugiego od
cinka drogi do Toń. Jeszcze
w I kwartale br. zostanie
Oina ukończona. Inwestycję
tę prowadzi Prezydium RN
m. Krakowa. Droga do
Toń stanowiła postrach dla
kierowców i kursujące tam

autobusy stale się psuły-
Nowa nawierzchnia asfal
towa zbliży Tonie do Kra
kowa.

Wydział gospodarki ko
munalnej DRN Kleparz w

tym roku ma w planie wy
konać trwałe nawierzchnie
na ulicach: Mazowieckiej,
Bosackiej (część należy do
Grzegórzek), Helclów, Mu
rowanej, Będzińskiej, To
warowej i odcinek ulicy
Odrowąża. Wykonanie
trwałej nawierzchni na wy
mienionych ulicach popra
wi znacznie stan dróg
tej dzielnicy.

Stare Miasto

W

Miejskie łaźnie

po remoncie

W obu miejskich łaź
niach — Rzymskiej i Pary
skiej przeprowadzono kapi
talne remonty, które po
prawiły warunki sanitarne
w'tych zakładach. W łaź
ni „Rzymskiej” przebudo
wano natryski i uzyskano
osobrie pomieszczenie dla
tzw. bicza szwedzkiego o

zmiennej temperaturze wo
dy, z którego korzysta wie
le osób. Dyrekcja miej
skich łaźni przejęła od
spółdzielni „Vita” gabinet
kosmetyczny, dia którego
zakupiła lampy kwarcowe,
a w przyszłym roku przej
mie punkt fryzjerski. W
łaźni „Paryskiej” po re
moncie czynnych jest obe
cnie 21 kabin natrysko
wych.

Poprawa warunków hi
gienicznych i unowocześ
nienie obu łaźni sprawiło,
że po kapitalnym ich re
moncie notuje' się większą
niż dawniej frekwencję.

Nowa Huta

Znaczne osiągnięcia
organizacji

'

związkowej *

Obecnie do Związków
Zawodowych Huty im. Le
nina należy 95,5 proc pra
cowników. Z funduszów
rady zakładowej HiL wy
płacono w ub. roku około
1300 zapomóg na kwotę
413.430 zł. W okresie ur
lopowym skorzystało z

bezpłatnych powrotnych
przejazdów kolejowych o-

kcło 5500 osób, a wartość
tych biletów wynosiła 542
tys. zł. Zasiłków wypłacono
na sumę 374.250 zł. Przodu
jący hutnicy uzyskali skie-
riwai.ia na,wc'.’i'v. iiezpir.
tne o łącznej wartości około
253 tys. zł. Organizacja
zwia/.irowa pciyznala 24 J
praęr wnikom pożyczek na

bud o ę.iiictwo rn ieszk anio-
we na sumę około 1.800 tys.
tł, crsz 491 odszkodowań
pi-śi. trtnych. Ponadto
ś-żł-; ktwie Związku Zawc-
do-A-ugc Hutników korzy
stali w ub. roku z wczasów
w iranych miejscowoś
ciach.

nasze

Nocny dyżur
to
w

na

są

Jeżeli pękną szyny tramwajowe, to natychmiast trzeba
uszkodzenie naprawić bez względu na porę dnia czy nocy.

Na zdjęciu: pogotowie techniczne MF'K przy pracy
Fot. A. Piotrowski

aS £3

Dlaczego słaby
dopływ gazu?

Od kilku już miesięcy kra
kowianie narzekają na slaby
dopływ gazu, na głośne stu

kanie w czasie jego palenia.
Zdarza się często, zwłaszcza
w sobotę po południu, że nie
można nawet gotować na ku
chenkach. Kąpać się w sobot
ni wieczór jest rzeczą niemoż
liwą.

Stara nasza gazownia pro
dukuje rocznie tylko 16 min
m3 gazu, gdy tymczasem Kra
ków potrzebuje rocznie ok. 80
m'n m3 gazu. Od dwóch Jat
miasto uzyskuje nadwyżki z

Huty im. Lenina. Obecnie jed
nak w związku z rozbudową te
go zakładu, coraz więcej gazu
zużywa się na terenie Huty.
W okresie zimowym (wtedy
najwięcej zużywa się gazu)
dostawy jego są niewystarcza
jące i nierównomierne. Nic
bez znaczenia też jest, że in
westorem i użytkownikiem
tłoczni i oczyszczalni, wybudo
wanej w Pleszowic są nie Za
kłady Gazownictwa Kraków,
ale Zabrze.

Dla wyrównania ciśnienia
gazu w północno-zachodniej
części Krakowa w planie 5-
letnim przewiduje się budowę
nowego zbiornika w Prądni
ku Czerwonym. W zbiorniku
tym zgromadzić będzie moż
na rezerwę gazu.

Już w br. rozpocznie się
doprowadzenie gazu do nowego
zespołu kliniki AM w Proko
cimiu oraz do Płaszowa. Rów
nież doprowadzi się gaz do no
wych osiedli w Dąbiu, Bień
czycach i na Azorach. Z każ
dym rekiem Kraków uzysku
je kilka tysięcy mieszkań i
tym samym zwiększa się licz
ba odbiorców gazu. W roku
1945 Kraków miał tylko 11 tys.

Z kroniki MO
DZIECKO POZOSTAWIONE

BEZ OPIEKI
WZNIECIŁO OGIEŃ

16 stycznia br. w Kosocicąch
pow. Kraków Antonina Wierzbic
ka pozostawiła bez opieki 3-let-
nie dziecko, które bawiąc się za
pałkami podpaliło siennik i za
truło się czadem. Dziecko zostało

przewiezione do szpitala.

Komunikat

KO PZPR Zwierzyniec
Komitet Dzielnicowy

PZPR „Zwierzyniec” za
wiadamia, że w dniu 20
stycznia 1962 r. o godz. 8.00
przy ul. Bogatki 3 odbędzie
się Konferencja Sprawo
zdawczo - Wyborcza KD
PZPR „Zwierzyniec”.

Prosimy o wzięcie udzia
łu w konferencji wszystkich
delegatów i zaproszonych
geści.

Na przystanku autobusów nr 122 i 126 na Osiedlu Wzgórza Krze-
liawickie zrobiliśmy maleńkie zebranko. Uczestniczył w nim urba
nista dzielnicy Nowa Huta mgr inż. architekt Leszek Wesołowski,
Rudolf Suter — pracownik transportu koleJCMego Huty im. Lenina,
Antoni Hersztek — operator z wydziału wielkich pieców, Józef

Ciepliński z urzędu telefonów miejscowych w Nowej Hucie. Trzej
ostatni uczestnicy konferencji mieszkają już w nowych blokach

wespół z przeszło 2 tysiącami mieszkańców tego osiedla. Część
tego osiedla zbudowana na samych Wzgórzach została oddana do

użytku, w lecic br. ludzie wprowadzą się do bloków zbudowanych
lia stoku Wzgórz.

Mieszkańcy osiedla narzekają:
1. na brak właściwej komunikacji z Nową Hutą i Kombinatem.

Wszyscy trzej mieszkańcy bloków krzesławickich podkreślają, że

kiedy się wychodzi z pracy piętnaście minut po godzinie 22.00,
to bardzo rzadko można zdążyć na wóz odchodzący z Placu Cen
tralnego o godz. 22.45. Jest więc rzeczą konieczną uruchomienie

jeszcze jednego, późniejszego kursu;
2. na niewłaściwe zorganizowanie punktów vs'ugowych i han

dlowych. Tych pierwszych w ogóle nie ma, sklepy prezentowane
są przez 4 okazale kieski spożywcze. Jest to za mało, stanowczo

za mato. Urbanista nowohucki przyznaje naszym rozmówcom

rację, po czym wskazuje nam parterowy budynek handlowo-

usługowy, przy wykańczaniu którego pracują pełną parą brygady
lobotnicze.

Oczywiście na z-sidzie przekory spytałem pana Cieplińskiego
z urzędu telefonów miejscowych Nowa Huta, kiedy Krzesliwice

otrzymają połączenie telefoniczne. Pan Ciepliński nie cliciał mi
udzielić informacji, bo nie czuje się do te’ o upoważniony. Jednakże

jako mieszkaniec csiedla Krzesławice odpowiedział
tanie: a jak trzeba wezwać milicję, pogotowie — to

tefonuje?:
— To się wtedy biegnie do hotelowej w, hotelu

albo się szuka milicjanta, który gdzieś tu mieszka...
No to ładnie, myślę sobie. Z wiosną tego roku na osiedlu

mi na pv-
skąd się tc-

robotniczym,

L>

Krakowscy studenci
w dwudziestolecie PPR

eraDOD
UD0O0
uĄa□a

□□□
a□□
oaa
ooa

TT1

związanej z działalnością Par
tii w okresie okupacji. Projek
tuje się wyświetlenie: „Pa
miątki z Celulozy”, „Pod
gwiazdą frygijską”, „Pokole
nia” i inne.

Niezależnie od tych środo
wiskowych imprez organizo
wane są przez grupy ZMS i
ZMW oraz Zrzeszenie Studen
tów Polskich wieczornice i

spotkania w klubach studenc
kich i domach akademickich.

Studenci Krakowa aktywnie
włączyli się do uroczystości
organizowanych z okazji XX

rocznicy powstania PPR. W
uczelniach odbywają s.ię spot
kania z zasłużonymi działa
czami ruchu robotniczego, z

byłymi dowódcami AL i
Gwardii Ludowej.

Centralnym punktem obcho
dów tej rocznicy będzie uro
czysta wieczornica w Między
uczelnianym Klubie Studenc
kim. Wieczornica ta odbędzie
się dzisiaj o godz. 19. Wezmą

w niej udział działacze PPR-u.
W czasie wieczornicy pokaza
ne zostaną fragmenty filmów
obrazującch powstanie i dzia
łalność Partii. Na zakończenie
wieczornicy zostanie wyświet
lony film Wajdy „Popiół i
diament”.

Pod koniec miesiąca w Klu
bie „Pod Jaszczurami” nastą
pi spotkanie aktywu ZSP z

działaczami PPR i byłymi żoł
nierzami Gwardii Ludowej i
Armii Ludowej.

W lutym projektowany jest
przegląd filmów o tematyce

NfAtA
O0NIO
ziś o godz. 18.15 w KDK mgr
Kozanecki wygłosi prelekcję
„Walka z okupantem” w o-

statnim okresie wojny.

wezwań i... wyjazdów, tylko
22 były typowe, wymagające
natychmiastowej pomocy le
karza. Reszta? Bzdura. To tyl
ko wyjątki z całego szeregu
podobnych przypadków. Oszu
stwo, kant, łajdactwo, głupo
ta. Dla takich ludzi wyjeżdża
pomoc lekarska. Przez takich
ludzi umiera gdzieś jakiś czło
wiek, prawdziwie potrzebują
cy pomocy. Ginie, bo...karetki
w drodze.

Chyba istnieje w kodeksie
postępowania karnego para
graf, z którego mógłby ko

rzystać prokurator powiado
miony o tego rodzaju wypad
kach przez Pogotowie Ratun
kowe...? TeRst . zęJjęcia.

A. Piotrowski

Wyjazd. Silny krwotok u ko
biety. Karetka wyrusza jadać
,,na sygnale”. Mniej pilne
przypadki mogą poczekać...
Drzwi otwiera młoda kobieta.
Imię i nazwisko zgadza się z

kartą wezwania. „To pani? —

...a krwotok?” „Przepraszam
panów bardzo, ale mam gry
pę. (Ta pani wzywała Pogo
towie dwukrotnie. Dwukrotnie
ją odwiedziło). W tym samym
czasie inna karetka opuszcza
teren nowohuckiego szpitala.
Wzywa MO zawiadomiona
przez ob. X, którego żona „do
stała ataku szału i biega za

nim z nożem chcąc go zabić”.
Jesteśmy na mieiscu. Pani X
zdrowa i.., zdziwiona przyjaz
dem lekarza Pogotowia otwie
ra dzwi. Po zbadaniu „chorej’’
lekarz wypisuje na karcie:
„Nie stwierdza się choroby
psychicznej”. Padają pytania
— krzyżowe pytania. Sprawa
się wyjaśnia. Ob. X, mąż „cho
rej”, miał zamiar „lege artis”
odesłać żonę do szpitala dla
umysłowo chorych, by mieć w

domu „swobodę działania”...
W dniach 7. I. br. na T30

D
pt.

Akcja dzieje się w Krako
wie, w Nowej Hucie. Ale
obojętne. Może dziać się
każdym innym mieście —

całym świecie. Problemy
wszędzie jednakowe — nagła
choroba, wypadek, nieszczęś
cie. Pogotowie ratunkowe nie
sie pomoc, ratuje życie. Lu
dzie są wszędzie jednacy —

mądrzy i głupi, źli i dobrzy.
Oszukują lub czekają z ufnoś
cią, pomagają lub szkodzą. Ta
ka jest natura człowieka, z

którą nieomal na każdym kro
ku mają do czynienia ludzie ze

Służby Zdrowia...
Jedna noc w Stacji Pogoto

wia Ratunkowego w Nowej
Hucie. Pełna obsada nocnego
dyżuru: dyspozytor, Daniel
Nagły, lekarze: L. Popowicka,
J. Mostowski, St. Indyk, J.
Król, St. Jabłoński, sanitariu
sze, 5 karetek.

Stutysięczne miasto śpi. W
biurze wezwań brzęczą co

chwilę telefony. Rośnie na

biurku stos poleceń wyjazdów
pisanych ręką dyspozytora.
Karetki w akcji. Trzeba cze-

Wypadek drogowy
16 stycznia w Mogilanach kie

rowca Kazimierz Walczak prowa
dząc samochód ciężarowy potrącił
Marię Planetę z Krakowa. Przy
czyną wypadku było uszkodzenie
wału napędowego w samochodzie.

(ż)

bm. o godz. 18 w lokalu

SARP, Jana 11 — mgr Wł.
Piasecki wygłosi odczyt pt. „Bu
dowa bibliotek w najnowszych
publikacjach polskich i obcych”.
TITTY W*'organizuje dziś o godz.
W jg w pieszowie - wsi

spotkanie red. A . Wasilewskiego z

młodzieżą ZMS.

1Q bm. o godz. 18.15 w sali ki-

nowej KDK odbędzie się
wieczór dyskusyjny pt. „Dobre
maniery na wesoło”.

Obdarowanie

TEATRY

W drogę. Do chorego dziecka.
Dr J. Mostowski (pierwszy z

lewej) oraz sanitariusz W. Ro-

guiskl i kierowca Kupiec jadą
do Prus.

W pierwszej

chora. W
Kombinatu im.

jeszcze światła elektrycznego.
Dr Mostowski
chwili przy świeczce przepro
wadzać musi badanie.

odbiorców gazu, a z końcem
1960 r. prawie 73 tys..

Była propozycja, by zbudo
wać nowy duży zakład w o-

parciu o ciśnieniową metodę
zgazowania węgla w nowym
zagłębiu spytkowickim. Wów
czas Kraków wraz z woje
wództwem mógłby otrzymać
rocznic około 309 min m’ ga
zu a około 700 min m sześć,
uprzemysłowiony Śląsk. Nies
tety projekt ten z uwagi na

wysokie koszty jego realizacji
został odłożony. Wobec tego
Krakowskie Zakłady Gazow
nictwa zapronowały budowę w

Krakowie tzw. konwertorowni
gazu ziemnego. Inwestycja ta

pochłonęłaby ok. 25 min zło
tych, ale zapewniłaby dostar
czenie odbiorcom w wypadku
braku koksowniczego, jednoli
tego gazu o tych samych wła
snościach palnych.

Od dwóch lat stale dobija
my się o poprawę w dopływie
gazu dla Krakowa. Miasto roś
nie, a tymczasem gazu mamy
coraz mniej, (aks)

Nożownicy
w śródmieściu

Ogłoszenie

„Telewizory, radioaparaty
wszystkich typów, anteny te
lewizyjne — naprawy instala
cje — wykonuje Zakład Elek
trotechniczny Kraków, ul.
Szewska 13.

Pogotownie 'Techniczne —

tel. 546-43
Naprawy wykonuje się rów

nież na miejscu, w terenie”
O tym, iż powyższy inserat

mija się z prawdą przekonał
się nasz czytelnik, ob. Ignacy
Gustof. Najpierw bowiem za
żądano od niego we wspom
nianym zakładzie, by osobiście
przyniósł uszkodzony aparat.
A skoro już pracownik zakła
du zabrał radio, z mieszkania
ob. Gustofa przy ul. Solskiego
26, to tak długo zwlekano z
odesłaniem odbiornika po
naprauńe, iż ostatecznie klient
musiał przywieźć go sobie
taksówką do domu.

Odnośnie samej
to: kosztowała
kwitowano na

uwidocznienia
cji dokonano,
biera obecnie
na falach średnich i na poło
wie skali fal długich, choć po
przednio działał na trzech za
kresach.

— Nabito mnie w butelką —

stwierdza ob. Gustof, stary,
chory — rencista — przy po
mocy ogłoszenia o dogodnych
i rzetelnych usługach, ,(s)♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦»»♦♦»♦♦»

Oszczędzajcie
energię elektryczną, aby
chorzy w szpitalach mie- )
li światło bez przerwy.

W

V. czo-raj wieczorem, kilka minut

po godz. 22 posterunek MO koło

Poczty Gł. został zaalarmowany o

nożowniczym napadzie na 20-let-

nlego Franciszka Lutego, pracow
nika PRK-9 w Krakowie. Został
on pchnięty nożem w lewą stronę
brzucha na ul. Na Gródku (u zbiep
gu Siennej i Krzyża). Dzięki po
mocy kolegi ranny dowlókł się do
budki MO pod Gł. Pocztą, skąd
został zabrany przez karetkę Po
gotowia na Oddział Chirurg. Szpi
tala im. Narutowicza. Rana jest
poważna i lekarze m. in. obawiają

oraz zapaleniasię komplikacji
otrzewnej. ,

MO zatrzymała
podejrzanych o

umianego napadu,
wadzi KD MO

dwóch osobników
dokonanie wspo-

Sledztwo pro-
„Stare Miasto”.

(b. c.)

Z-Ietnia Renatka Pacs

wysoką gorączkę. Jest bardzo
domkti robotnika

Lenina brak

podarkami
dzieci Starego Miasta

Staraniem Komitetu Blok-o-
wego nr 17 Starego Miasta

napmwy, ■i Zarządu Kola TPD przy tym
zł, co po- | bloku oraz ofiarności miesz

kańców, odbyło się ostatnio
w świetlicy TPD spotkanie
dzieci przy cho-ince. Po słod
kim podwieczorku dzieci przez
kilka godzin beztrosko bawi
ły się, a na zakończenie otrzy
mały paczki zawierające swe
try, koszule flanelowe, rajtuzy
oraz paczki z owocami i sło
dyczami. Miła ta uroczystość
zgromadziła nie tylko przed
stawicieli Miejskiego i Dziel
nicowego Zarządu TPD, Ob
wodu 17 FJN, członków Komi
tetu Blokowego, ale i licznych
rodziców. Okazuje, się, że są
jeszcze komitety blo.kowe któ
re potrafią sprawić miłą nie
spodziankę dla dzieci tej dziel
nicy. (aks)

230
świstku, bez

jakich repera-
Odbiorńik od-

program tylko

Wzgórza Krzeslawickie założy się pierwszych 25 telefonów. Może
do tego czasu nie wydarzą się tutaj wypadki, wymagające na
tychmiastowego wezwania pogotowia lub milicji...

Po tej rozmowie udaliśmy się z inż. Leszkiem Wesołowskim na

tereny położone w Bieńczycach, gdzie latem br. rozwinie się front
robót przy budowie osiedla mieszkaniowego na blisko 40 tys. mie
szkańców. Urbanista nowohucki zna sprawę doskonale. Mówi o al
ternatywie budowy linii tramwajowej wzdłuż ulicy Kocmyrzow-
skiej albo na miejscu torów kolejowych, albo pośrodku dwóch

pasów dla innych pojazdów mechanicznych. Między pierwszymi
zabudowaniami, a brzegiem tej nitki komunikacyjnej — urbaniści

pozostawiają wolny pas 60 metrowy pod przyszłą budowę szybkiej
kolei miejskiej, lub kolei jednoszynowej. Jest to sprawa przy
szłości. Ale Już dzisiaj urbaniści muszą przewidzieć rozwiązania
komunikacyjne za lat 20. Przypuszczać należy, że zgodnie z tym
co powiedział inż. Wesołowski za lat 20 ta linia komunikacyjna
połączy tramwajem (to może wcześniej, za lat 5—6) lub koleją
jedneszynową stare dzielnice Krakowa z Kombinatem i z dziel
nicą Nowa Huta. Na razie jest problem z autobusami z Krze-
slawic do Nowej Huty...

Wracajmy do pól. na których stanie osiedle mieszkaniowe Bień
czyce. Srma wieś zostanie maleńkim rezerwatem budowlanym,
czymś w rodzaju Woli Justowskiej na brzegu nowoczesnego osiedla

miejskiego. Już dzisiaj nie pozwala się tu budować stodół ani obór.

Między Dlubnią, ul. Kocmyrzowską i zabudowaniami osiedla po
zostanie więc miejsce dla małych domków jednorodzinnych. Py-

Dyspozytor Daniel Nagły, ab
solwent medycyny, wręcza zle
cenie wyjazdu sanitariuszowi
W'. Rogulskiicmu (z lewej) 1

kierowcy S. Kupcowi.

(radź., 16 lat) 16, 16, 20. MAS
KOTKA: „Pod gwiazdą frygijską”
— 15.30, 17.45, 20.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: „Kryptonim CiceTo”

(USA, 18 lat) — 15.45, 18, 20.15.
Mała sala ŚWITU: „Dr Corda

aresztowany” (NRF, 18 lat) —

10.30, 15, 17, 19. ŚWIATOWID:
„Wojna i pokój” (USA, 12 lat) —

15, 19. Mała

„Wyspa bez

lat) — 15.30,
„Anatomia-
18 lat) — 16; KOLOROWE

współlokatorzy” (radź.,
— 18. BALLADYNA:

etap” (poi., 14 lat) — 18.
SKAWINA. Junak: „W biały

dzień”; Hutnik: „Dziś w nocy
umrze miasto”.

WIELICZKA. Górnik: „Księga
dżungli’ .

sala ŚWIATOWIDA:
nazwy” (chiński, U

17.30, 19.30. SFINKS:
morderstwa” (USA,

,.Weseli
16 lać)

„Ostatni

Ciekawa wystawa
w Prądniku Białym

Od kilku dni w Szkole Pod
stawowej nr 58 w Prądniku
Białym eksponowana jest ar
cheologiczna wystawa pt.
„Społeczeństwa pierwotne i
starożytne w świetle archeo
logii”. Wystawa obrazuje hi
storią rozwoju człowieka i je-

odgo kultury materialnej
czasów pierwotnych do wcze
snego średniowiecza. Atrak
cyjna ta wystawa (wstąp wol
ny) cieszy się dużym powo
dzeniem. Czynna będzie przez
dwa tygodnie, tj. do końca
stycznia br. (aks)

tam inżyniera — czy za rok, dwa nie stanie pan przed tym sa
mym problemem zapewnienia odpowiedniej komunikacji i uru
chomienia sklepów'? Urbanista przewiduje, iż taki problem na pewno
Się pojawi. Dlaczego? Dlatego, że wszystkich ,,ciśnie” plan izbowy.
Mieszkania są najważniejsze i dlatego trzeba budować przede
wszystkim mieszkania, mieszkania, mieszkania. Nowohucki urba
nista Jest jednak uparty i na każdej naradzie niowi, że rów
nocześnie z mieszkaniami należy budować sklepy , sklepy, sklepy.

Jedziemy dalej — jesteśmy na pustych polach, gdzie zbudowane
zcstanie nowe osiedle nowohuckie Mistrzejowice. Tutaj przewiduje
się budowę dwupoziomowego skrzyżowania szlaków’ komunikacyj
nych. Jest to konieczne dla sprawnego przerzucania setek tysięcy
ludzi do miejsc pracy. Za nami zostało osiedle Bieńczyce, Mi-

strzejowice leżą po drugiej stronie szosy biegnącej ku Katowicom.
Z tego miejsca np. według przewidywań urbanistów będzie zbu
dowana trzecia nitka komunikacyjna łącząca Nową Hutę z innymi

•dzielnicami. Druga zbudowana będzie w najbliższych latach na

przedłużeniu ul. Nowogrzegórzeckiej. Oby tylko tzw. linia mi-

strzejowicka była zrealizowana wcześniej, niż prace przy
gotowawcze dla budowy mieszkanlówki. Potrzebne to jest po
orostu dla uniknięcia awantur z budowlanymi, dla uporządkowa
nia rytmu budowy, dla uniknięcia procesów wywłaszczeniowych,
które bardzo często przerywają • roboty akurat na kilka miesięcy
przed ich ukończeniem.

Tak więc wyglądają dalekosiężne plany urbanistyczne w No
wej Hucie. Na razie kompleksowość jest pobożnym życzeniem
urbanistów dzielnicowych, którzy
w tak zasadniczych sprawach. W
urbaniści dzielnicowi powinni mieć

kompleksów mieszkaniowych, jeśli
rozpoczynają realizacji pawilonów
wiście utrudni to pracę urbanistom,
nia”.

nareszcie mają prawo glosa
ogóle wydaje nam się, iż

prawo wstrzymania budowy
budowlani równocześnie nie

handlowo-usługowych. Oczy-
ale oni chcą tego „utrudnie-

OLGIERD JĘDRZEJCZYK

bLuWACK.EGO: ..Damy
huzary” (szkolne) — 16, „Królo

wa przedmieścia” — 19.15, (jutro:
„Damy i huzary” — 16, „Zbój
cy” — 19.15); SALA KLUBU ZZK

nieczynny, • (jutro: „Kowal,
pieniądze 1 gwiazdy” — 19.15);
STARY TEATR: „Ryk byłego
lwa” — 19.15, (jutro — to same);
KAMERALNY: „Matka Courage
i jej dzieci” — 19.15, .(jutro: „Ko
lega”); ROZMAITOŚCI: „Pan
Twardowski” (zamkn.) — 17;
„Roxy” — 26, (jutro: „Pan Twar
dowski” (zamkn.); LUDOWY:

„Baśń o śpiącej królewnie i błę
kitnej róży” — 11; „Burzliwe ży
cie Lejzorka Rojtszwańca” —

19.15, (jutro: „Baśń o śpiącej kró
lewnie’’ — zamkn. — 11); RAP
SODYCZNY: „Orland szalony” —

19.15. (jutro — nieczynny); MU
ZYCZNY: „Krysia leśniczanka”
— 19.15, (jutro — to samo); GRO
TESKA: „I ty zostaniesz India
ninem” — 14, „Tomcio Paluszek”

(zamkn.) — 18, (jutro: „Tomcio
Paluszek” (zamkn.).

CHIRURGICŹNY, INTERNISTY
CZNY, OKULISTYCZNY: Nowa

Huta, NEUROLOGICZNY: Bota
niczna .3.

Dićtla 76,. Rynek Główny 45,
Lubicz 7, Długa 88, Kościuszki 18.

Pstrowskiego 27. Nowa Huta —•

A. Struga 36.

DIO

UCIECHA:,Szczęśliwie się skoń
czyło” (USA, 18 1.) — 14, 16, 18, 20.
WANDA: „Przygody Tomka Sa-

wyera” (USA, 10 lat) — 10, 12.15;
„Opętanie” (fr. -wł., 18 lat) —

15.45, 18, 30.15. WARSZAWA: „Ju
tro przestaniesz umierać” (radź.,
12 lat) — 13.30, 15.45, 18, 26.15. —

WOLNOŚĆ: „Człowiek zza biur
ka” (wł.-hlszp., 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. APOLLO: „Historia żółtej
ciżemki” (poi., 7 lat) — 10, 12.15;
„Kozacy” (radź., od 14 lat)
— 15.45, 18 , 20.15. SZTUKA: „Jego
ekscelencja pan Dupont” (fr. -wł..
12 1.) — 10.15, 12.30, 15.45, 18, 20.15.
MŁODA GWARDIA: „Ożeniłem

się z czarownicą” (USA, 12 lat)
— godzina 15.15, 17.30, 19.45. —

WRZOS: „Podrywacze”
lat) — 15.45, 18, 20.15.

„Dziś w nocy umrze

(poi., 14 lat) — 15.45, 18,
ISKIERKA: „Ostrożnie
(radź., 12 lat) — 17.30,
ZUCH — nieczynne.
„Świadectwo urodzenia” (poi.) 19.
DOM ŻOŁNIERZA: „Dzień ostat
ni, dzień pierwszy” (radź., 12 lat)
— 15.45, 18 , 30.15. MIKRO:„Uśmiech
nocy” (sizwed-zki, 18 lat) — godz.
17.30, 20. ROTUNDA: „Najmniej
szy buntownik” (USA, 12 lat) —

16, 18. 30 . TĘCZA: „Flip i Flap na

bezludnej wyspie” (fr., 16 lat) —

godz. 17.30, 19.30. — ZWIĄZKO
WIEC: „Niewidomy muzyk”
(radź., 12 Lat) — 17, 19. MELO
DIA-, .Przeciwko bogom” (poi., 12 1.)
—• 16, 18^20. KLEPARZ: „Maryna
rzu strzeż się” (ang., 14 lat) —

16, 18, 20. MINIATURKA: „Ofensy
wa wyzwolenia”; „Chwila wspo
mnień”; „15-lecie PRL” — 11, 12,
13, 16; Program <!la dzieci — 15;
„Celuloza” fpol., 14 lat) — godz.
17, 19. WISŁA: „Okres próbny”

(fr., 18
KRAKUS:

miasto”
20.15. —

babciu”
19.45. —

CHEMIK:

Godz. 14.56: Publicystyka
międzynarodowa. 15.00: Koncert

słynnych solistów. 15.30: Audycja
dla dzieci „Śpiewamy piosenki i

bawimy się przy muzyce. 16.00:
Wiad. 17.00: Wystąpi Zespół Pieś
ni i Tańca Okręgu Wojskowego
pod dyr. ppłk . L. Kozłowskiego.
17.25: Audycja dla dzieci. 17.45:
Dzień, kraik. 17.55: Gra orkiestra
taneczna j-adia węgierskiego. —

1-8.15: W rytmie sportowym. 18.30:
Wiad. 18.35: Uniwersytet Radiowy
„O wolność społeczną i narodo
wą”, 18.45: Koncert chóru męskie
go i chłopięcego przy Państwowej
Filharmonii w Poznaniu. 19.(te:
Muzyka i aktualności. 19.30: „Je
dna z tysiąca”, aud. w oprać. J .

Jaworskiego i K. Wojtasińskiego.
19.50: Koncert polskiej muzyki o-

pesrowej — w programie fragmen
ty z op. K . Kurpińskiego „Kra
kowiacy i Górale”. 20.25: „Peł
nym głosem o sprawach młodzie
ży”. 20.45: Kwadrans polskich
piosenek. 21.00: Z kraju i ze świa
ta. 21 .27: Kronika sportowa. 21 .40:

Kalejdoskop kulturalny. — 22.10:

„Encyklopedia jazzu”. 22.40:. Mię
dzynarodowy Uniwersytet Radio
wy — „Prace badawcze berliń
skiego Instytutu Terenów Zielo
nych”. 22 .55: C. Franek: Kwartet

smyczkowy D-dur. 23.48: „Na do
branoc”. 23.50: Cst. wiad.

Godz. 10.00: Program dla szkół
— Język polski dla klas liceal
nych. 10.30—16.55 — przerwa. 16.55:

Program dla dzieci: „Śmiejmy się
z siebie". 17.40: „Baedecker kra
kowski". 18.05: „Imć pan Mroczek
i jego prawnuki" — program z

cyklu: ,,o wsi dla wszystkich”.
18.40: „looo taktów muzyki" —

program rozrywkowy. — 1S.10:
Dziennik telewizyjny. 19.45: Pro
gram Interw. Sprawozdanie z

międzypaństwowego meczu w ho
keju na lodzie CSRS—ZSRR —

transm. z Pragi. 21.15: Teatr Ko
bra: „Reportaż sensacyjny” —

widów, wg scenariusza Bob Hawk,
w reżyserii Kazimierza Oracza.
22.25: Ostatnie wiadomości. ,
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